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PRENrilER-tiTA m>>się.7na t buz* 
jłnuym cifldzselDym „Dc,ća'Vem 
ilu&h.iTRnym‘‘, wynosi ó zł. 60 gr., 
z odnoszeniem do aumu lub z prze- 
feyiką pooz‘ j»ą  i  zł. za granicą 7 zł. 
Konto czek jwq w Pocztowej hafcie 

Osacz. Kr 80.258.
W  sprzed?■■y e U I ic z n e j c e n t  v ' , , e- 
d y u  .e g o  i> -?u { 5  g r , w n ie d z ie lę  
vrraz z „Dodatkiem Ilustrowanym" 

25 gi

i Ł

O^łats pocztowa Biszczona ryczałtem.

OnmA OGŁOSZEŃ* Wiersz millme- 
trovy jednoszpaltowy aa str. 2-ij i 3 
a0 groezy; za tekstem 10 groszy. 
Kronika reklamcw* lub nsdesła-je 
40 groszy. Matr?monjalne 20 groszy. 
W N-r&eh śwląiecsoyoh i na pro­

wincji o 25 proc. drożej.

Wilno,! Plątak ?7-go mares 1925
B&śsktjg i sdn«{Ristrgcl8 M ckfew iff* 4 , T$L 2 2 8, ot#*n* cd 9 ds 3 . Tei tfrafcartf 232 .

Postać z Żerom skiego. Aatonomja żydow ska na Litwie. * R 2^ B*
Frakcja żydowska odrzuca projekt chrześu. demokracji.Został*. utworzona sekcja riaro- ki upatruje interes, któryby rady-

dowościowa przy politycznym ko- Ulnych Bi ło/usinów popychzł w  KOWNO. 26,111. (Pat.) W  sejmie litewskim rozpatrywano’  wnte-
mitecie Rady ministrów. Pan Thu- ramiona radykalnej Polaki. J.; tego sicny przez chrześcijańską demokrację projekt stwo^zen^a żydowskiej

dla
3

.. i * * *- \ . l "i • i ' l , _ -to - O IŁ cj w er w » r u-1 * O UIbj ŁŁ.luov»rv«
libacji urzędniczych; do riego rialc- państwa polskiego stanowiska. Jest Posłowie żydowscy zażądali odrzucenia tego p ro jek ty  jako ogran!-
żeć bąd/ie aprobata urzędników od cno zbyt wygoaae, z Białorusią czającego nutonoraję żydów na Litwie.
VI stopnia a w instancjach central- sowiecką na tyłach. . *'°«'- Robiiizón- stv ierdsif, że Litwini ograniczając aatonoraję sw >
n j c a  od VII stopnia w górę. Jest Białorusini mają swe pstatwo. uafO(lowycb, nie mają „ p r a w a  żąd«ć autonoaiji i
ł i j * \ n - , , . ■! _ ,  , , . mniejszości litewskiej na YnwSiamzr żale, tembardziej, że dofcvchczato bądź co bądź wprowadzenie du- Fanstweia tem jest B a łcru ś  scwie- swoim m m * ™  r ^  ™ p«Hin*m
aliansu wiauzy, nieznanego zupełnie rko. Fan Thugiut jest uważany za
w  administracji nowoczesnej, realistę politycznego, z kohterenoj

Kampania pism umiarkowanych z marsz. Piłsudskim wyszedł z ge-
warsz*WŁkich przeciw pierwotnemu stem, analogicznym do tego, z  ja-
projektowi komiteiu kresowego by- kim dwa lata i pół temu wyszedł z
)* prowadzona niezgrabnie i d*ła gabinetu Naczelnika Państwa raini-
j&e widzimy rezultaty szkodliwe. ster Konstanty Skirmunt. A  jednak

Zaczęto pisać, iże wogólo koml- polityka białoruska wielkiego facta- dniach ewoje praco w Komplecie. Dwaj członkowie rady portu pod
tet kresowy jest instytucją sprze-  sty, b. Naczelnika Państwa roniona |il§ PIRo®. Przygotowawcze, między innerc. prowadzili rokowania
« » «  »  lS n i t J f c w K  *  zdrow ym  była p S e w . M o  w  Miftfta. P .n  l i S L S “ “ L f t T S L ' !
rozsądkiem, instytucją rozcwiarto* Thugutt ją  robi przeważnie w W il-  
warna Polski etc. etc. Ogniste te nie. I to jest ta wielka różnica na 
argumenty oczywiście nie miały ża- niekorzyść realnego p. Thugutla. 
anych podstaw. Istnieje komitet My nie mamy dziś terytorjum
ekonomiczny Rady ministrów, je j dla zaofiarowania ped białoruski , . . - - , -  « — , . -
komitet polityczny, czemuż powstać eksperyment państwowy Radoszko- 08 - l f *S&hW P°̂ ró/ /  w. ff'«” !Ochudzie. W części starego miasta
nie miai Jcon.it 1 kresow y? .| .L  l  & & * * * " . I b jJ ,  sam

Zawsze 
administracj

i*
V\rhdze

dać jej mniejszościom zamieszkującym na Litwie.

Tranzyt drzewa INiemnem.
Bckov/anla kłajpedzkiej rady partii 2 przemysłowcami.

KŁAJPEDA. 26.111. Pat. Kłajpedzka rada portu rozpocznie w tych 
ch ewoje praco w Konaplocit. Dwaj członkowie r 
pip-ue przygotowawcze, między innerci prowa 

-  „-Ztm ysiowcam i drzewnymi w sprawie spławu drz 
na podstawie projektu rządowego o tranzycie drzewa.

Lord Balfour w Palestynie.
Ż»;pdarmer]a angielska w Jerozolimie otrzymała pe?iłkl.

JEROZOLIMA. 26. .II. (Pal). Balfour, który tutaj przybył, odbył

-  .. czarny^„ ________ ______ __
woścluwą, — sle zaprzeczamy eta- wschodnich s polskiego Wilna , ao so- zebrali iię w m eczetach, aby się modlić o wyzwolaaie Palestyny,
now czo, rżeby ta właśnie polityka wieclcieyo Mińska , JEROZOLIMA. 26 III, (Pat). Kongres narodowy w ydał prokła-
miała znaczenie decydujące dla m ocję, ,v Ltó.ej nazywa mabometaa i chrześcijan w Palestynie „otia-
zmiany naszego położenie. T?0 g . ftł ^ ; e w  u. ̂ arsvi  „  Tii“ i J Jf ]^  '']! Kongres '.palestyński oświadczył rządowi

“ Powstania sekc i narońowościo- m  ’ ' * 7 * ' -  . -tw orzy ł w  a ii;n. u, rząo. cc a tędz.?. odpowiedzialny :-;a wszystkie -ewan-
J . literaturze polskiej typ omowieka iualne zajść,a , któroby się mogły w ydarzyć z okazji pobytu loids

w ej przesądza wszystkie nasze szlachetnego, który sieje i tw orzy Balloura w Jerozolimie*
sprawy w  skrajnie jeanostron z)0 Przeciwieństwa i załamania du- LONDYN, 26. Iii, (Pat) Donoszą z Jerozolimy: W  ctłe j  P ah sty -
nym kierunku. Od chwili je j  szy  polskiej, n iezgody z ' aamy m nie trwa stIaIk S ^ era ln y . Policja i żandarmerja patrolują po ulicach
powstania w sz y „tt .e  sprawy ad- 8obąf a w o c z y w i s t o ś c i  szUchetne l  I ■ t i ■ministracyjne, kulturalne, oświato- WjEifki i jaknajg0razs r 9zu]tat;. ZnburzeiHS wsrild głodujący eh włobcian.
we, skarbowe, rou Ujmowane bę Literacko zachwycamy się boles- Sprav/ozdania aow!ecl(i3 stwierdzają upadek autorytetu kompertji.
aą jedynie pod kątem często iluzo- Dyn3y a t&K nikoffiu na
rycznych  projektów polityki rządo- trzebnym krzykiem

m c mepo- 
^rozdartej so-

Z Rygi dunoszą:
Ogromnie przygnębiające wrażenie wśród moskiewskich sfer

wej w kwestjl narodowościowej. Te SDy«f zagubionej przez histeryczne komunistycznysn wywołały złożone w CK. sprawozdania gubkomów 
właśnie projekty i ts względy, kie- rozumowrnia jednego z bo-featefów ^łocluj^ c? ch gubernij. Sprawozdania te nie ukrywają -flcsle silnej 
rowane i urabiane ręką p. min. Thu- 2 & o m s k f e - a l |  ż cie test '9urnw ^ en^ :ś o i  do komunistów włośoiaństwa, pozbawionego wszelkiej pomccy 

„ TO„v „ i .  T>: . , . . , , ,  . . . aDrowizacyjnei. Zapawledziana pomoc nasienna również zawiodła
gutta, . zy skfją  na RadJe mim- sze 0d ^ry.yKi literackiej i ozęsto j BjUŹJ powodem n epokojów i czy snych w,stąpień wsi. Gubkomy,
E.rowrezonans,zagłuszający wszys - widzi histarję tam, gdzie poeta przyznając swą bezsilność i upadek autorytetu kompartji wśród wło-
kie inno potrzeby, bolączki i argu- chciał mieć jedynie tragiczną roz- Sfifństwa, żądają mobilizacji środków państwowych dla niezwłocznego
menty. teikf. okazania głodującym pomocy.

Wprowadzenie dualizmu władzy p an minister Thugutt fast typem , związku z tern wyjazd Puoharin?*, który miał w yjechać zagra-
do uersonalnvco s - r «  .  nMnj n, , , minister lu u g  j 1 nicę d l» pizyjauielsk^go • unomuicniu kierowników jednej z zagrani-
do personalnym spraw przędni- 0 wleIe Daraziej Merackim, aniżeli CZ]i</ch ko m p « t y j  jostał odłożony.
czyim jest nfe reformą adm.nistra- 8lę x0 w y daje. Mm. Thugutt ucho- ^  _  t „
cji, lecz raczej jej destrukcją. g z j za realistę politycznego, ma b y ć  ^ """ ™*
Nie możemy poprostu zrozumieć raa?rkalnj.u demokratą, ale realnie na92tfc h prawicowych posłów  nie dy, które kierować powinny polity- 
jak  myśl do tego stopnia chaotycz- patrzącym na dzisiejsza rzeczywis- zostaf mianowany podsekretarz ką państwową na W schodzie Pol­
na i chaotyzująca może być uwa- toSĆ j prAWbziwe warunki współ- fctanu prezydjum ministrów ski.
zana za dźwignię uperząaKowauia czesne, Otóż zdaje się nam, ze ta Smóiski został tylko wicemin!- M  czele zaś sekcji, z dyktator- 
sprawy administracji na Wschodzie Thuguttowa Iegenua o r  ieio prędz*1 etrem spraw wewn.) i sprawy ziem skiemi pełnomocnictwami względem 
Polski. minie, aiuźeli inne polstie  legendy, ^sonodnich oddane zostały p. Thu- urzędników postawiono p. Thu-

Min. Thugutt jes t  człowiekiem K^ttowi. Uproszczeni0, s r e fo m o w a -  gutta —  postać wyjętą z kart po- 
Strocnictwa prawicy sejmowej dobrym i szlachetnym, ale nlczem D13> uzdrowienie naszej^ adm iristri-  wieści Żeromskiego. Gut-

zgodziły się na utworzenie osobne- bohater Żeromskiego pracą i dzia- CR Ziem Vschodnich cie były je » g __
go komitetu kresowego pod warun- laniem swojem w yw ołuje  skutki Ea^ poruszane p .z  >z min. Thugut.u, wizorajs^ei „Gazecie Warszaw-
kiem zredukowania go do spraw wręcz odwrotne, aniżeli to leżało w  8^ °  * y  poruszane w zakresie 8klej« CZytamy;
nurodowośclowych fco  właśnie jes t  jeg o  zamierzeniEch. bardzo nikłym. Tu właśnie obawitł .zamiast poddać się ulezłomnjm pra-
naiioięhsrę jego wadą), oraz pod Jekc minister gabinetu Mora- on po&tfnięć radykamych, — wom rizyiii politycznei, zamiast sz” itać

. . . .  *■   . Innr La ki I ̂  JnlnłnA i* o r? T7 \t o 1 n i /kL. D« ra oiananVm nłołAnła Tinwol rAwnnWflP'1 fiłł DO-warunkiem wejścia c o  gabinetu r czew s^ ego  p Thugutt mąci święto tr^ ba b^  dzla^ ć Raz sposobu nicienia nowej s»  P°.
1-j p n .  n a r o ii ł in  p o ls k ie j „ p u b . i k i  lą d o w e j * ! »  - f F O - o w a  

fo te lu  d la  p. S ta n isK w a  G ra b s k ie g o  je d y n y m  o k r z y k ie m  m o n ? r c h ic z n y m . °®nia g a d a n jn y  p o s e ls k ie j  m e  m ia ł rJZw!ązanłem pewnego rodzeju kwadratury
wydaje się naiu za wysoką. Prof. Jego zdarcie ko iony  z g łow y  Orła t-bnolutnie racji i ustąpił. koia—nad zabezpieczeniem pokoju przez u-
Grabski jest wepółautorem ustawy było pierwszym actyrepubllkańskiuj Pozostała myśl komitetu kreso* zyskanie od Niemiec podp'su n& pap erze’ 
językowej, która zapoczątkowała u posiewem w  Polsce współczesnej, wego, który miałby rozpatrywać pokó' ten08gt̂ afn< ^jęt^siowa. z najwięk- 
Uas politykę narodowościową, ale Jako wódz antynsejonalizmu poi* całość apraw ziem wschodnich. siem eresowaniem czytamy dalej J»-
teź zapoczątkowała ją  w aDSolutnie ski3go p. 'iTugutt ugruntowuje u Miałby tam głos p, minister spraw to „uowąŁ równowagę polityczną zapro- 
błędnym kierunku. ca s  znaczenie, w pływ y i kierunek w o js k o w y c h  imieniem konieczności ponuje nam „Gazeta Warszawska*.

Nie wiem jakie są realne cele pr°L Stanisława Grabskiego, obronnych. Sprawy podniesienia do- v  dalszym ciągi art ?kułu jednak „Ga-
premjera Thugutta w  jego  poJUyct, Misja p. Thugutla do demokra- brobytu kraju, sprawność! admini- ^ aJ ^ ^ aWR8̂ “ a m *n0wą“
narodowościowej. Nie chce mi się cy j Zachodu nie udaje się v ca i . .  stracji i t. d. byłyby w takim ko- a mI J owlcI ; aJ pIecaen{# ”
wierzyć, any niemi było jedynie Miał klub własnego imienia. Gdy mkeme rozpatrywane conejmniej p8j8k!eg0 przez sojusz francusko-poisM.
polszczenie miast i rezygnacja ze stanął na jeg o  czele, klub ton prze- tŁksamo poważnie, jak projekty Ale przecież o to chodzi, że Francja 
wsi polskiej na naszym Wschodzie, żywa pierwczy, drugi i trzeci roz- związane z polityką narodowościową, odarócua się od tej Kombinaoju Przecież 
Chce myśleć, że jogląd^taki wypo- łam. Pan Thugutt pisuje lis ty  o za-< Niestety skończyło się na sekcji n&- riei my> al° FrancJa ^usn ie wricest la 
wiedział p. minister Thugutt w rzutach jaknajsłuszniejszych, rezul- rodowuściowej czyli nc wyfetńle 
prywatnym pośpieenu. ta^y są jednak ujemne. jeanostronnem załatwieniu kwestji. grani- na-Jredskichi

Minister Thugutt mi nie cdpo- Realnj polityk ocenia się we- Sekeja narodowościowa będzie tubą ^ s a s s s s s s B s s s m i s s s i i i i s  
wiedział i me odpowie zapewne, ja- dług rezuliatów. Skutkiem oporo zagłuszającą wszystkie inne wzglę-

Nominacji posła Staniał. Grabskiego,
W A R S Z A W A . 26,3. (Pat), jM o ­

nitor Polski" z dnia 26 marca o. r. 
poa&je nrsłępujące dwa pisma panr, 
prezydenta Rzeczypospolitej podpi­
nane dnia 25 marca a koctrasvguO" 
wane przez p. prezese Rady Mini­
strów. „Do Pana Profesora Zawidz- 
kiego, Kierownika M-stwa Wyznań 
Religijnych i Oświecenia Publicr- 
nego. Przychylając się do przedsta ■ 
wionę j mi prośby o dymisję zwal­
niam Pana z poruezon?-go mu kie­
rownictwa M-stwa Wyznań R elig ij­
nych i Oświecenia Publicznego*.

,.Do Pana Stanisława Grabskiego, 
posła na Sajm. Mianuje Pana mini­
strem y\Tyzuf,h  Felig ijuychJ Oświe­
cenia Publicznego".

K nlster Kiedroń pczoptaje.
W A RSZAW A  25.3 {tel. wl. Słowa). 

W ob ec  kursujących pogłcsel o ma- 
jącbj nastąpić dymisji min. Kiedro- 
uia I nominacji na jego  stanowisko 
wiceministra skarbu Kiarne?*, na­
leży stwierdzić, że pogłoski te są 
mewi&rogodne.

Powstsly one stąd, że m ir. Kłe- 
droń wyraził się przed pp.u dmami 
w  rozmowie prywatnej, iż p o g n i e  
opuścić zajmowane stanowisko. W  
każdym raz.e rozpoczęte przez mm. 
Kifdronia i będące w ;oku sprawy 
zostaną przez niego doprowadzone 
do końca.

Ustalenie feryj świątecznych.

W-ARSKAWJłT. 20.3. (tel.wlSlawa) 
Dziś w  południe odbyło się posiedze­
nie konwentu senjoi u pod przewod­
nictwem marszałka Rataja. P :  dłuż­
szej dyskusji zgoazeno clę aby o s ­
tatnie posiedzenie Sejmu przed fe- 
rjami odbyio się 4 icwletnia, terje 
zaś trwały do 22 kwietnia.

Omawu no następnie sprawę de­
bat budżetowych i zdecydowano do 
i  5 maja obrady nad budżetem za­
kończyć.

Reforma rolna.
W A R S Z A W A , 26.111 (tel. wl. Sło­

wa). Sejmów* komisja rolna zakoń­
czyła dyskusię szczegółową nad po­
stanowieniami ustawj o wykonaniu 
reiorm y rolaój dotyczącemi spe- 
ojalnie wyłączeń dla majątków u- 
przemysłowionych i kuituratnych. 
Odrzucono propozycję ZLN, usta- 
lu jącą ogólny obszar wyłączeń dla 
całego państwa na 1 ooo.ooo ha. U - 
zadła też propozycja ChD, ustala­
ją ca  ten obszar na 6oo.ouo ha i 
PPS— 200.000 ha.

W obec  tego, ie  referent, pos, IA&- 
kulsKl (PSL) zrzekł się własnego 
sformułowania tego punktu i za­
proponował formułę pos. Nawro* 
ckiego" (PSL), przystąpiono do g ło ­
sowania nad tą formułą^ któ ja m ó­
wi, że obszar jaki może być pozo­
stawiony ze względu na uprzemy* 
głowienie majątku nie taoże prze­
wyższać 3oo ha, zas dla całego 
państwa 4o0.ooo ha. Propozycję  
pos- Nawrockiego przyjęto prze­
ciwko głosom Ukraińców i W y z ­
wolenia.
Interpelacja w sprawie Wieczorkiewi­

cza I Bagińskiego,,
W A R SZA  a A  26.11). (^1.

Słowa, Na dzisiejs/em  ^ofii^aerfiu 
Sejmu zgłoszona zostań lnti;rus a.- 
c ja  chrz. d« .. w sprawie W ie cz o r ­
kiewicza i FJginskfego, w której 
zapytują rząd czy  jest prawdą, 
że W ieczorkiewicz i Bagiński zo­
staną wymienieni. Klub żąda kon­
kretnej odpowiedzi oraz cofnięcia 
tego zarządzenia, o ile W ieczor­
kiewicz i 3agiński nie zostali js sz -  
czę wymienieni.

Rozwody w cerkwi prawosławnej
Metropolita prawosławny, Dy- 

onizy, przesiał na rące min. ThUj* 
gutta Ust, w  którym ośwadcza, ze 
mając na celu zaiagodzeuie zaos­
trzonej sytuacji, będzie rozpaś,* i- 
wał podania o  rozwód, tylko w tyc 
razach, gdy jeana z stron przjjęła 
prawosławie przynajmnb .a 1 ai 
przed wniesieniem skaigi rozw odo­
wej. W wypadkach wątpliwych J 
zasługujący na specjalną uwagę,
L « Jn ! a /j finT*/ł A TUT O ł
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Parcelacja prywatna.
N a  a u ó je n c j ! ,u d z ie lo n e ]  p rz e d ­

s t a w ic ie lo m  ^ w lą z k ó *  z iem ia n  
ł.iem i w i le ń s k ie j ,  p . w ice -p rezea  
B a d j  M in is trów  w y r a z ił  ż y c z e ­
n ie a b y  m u p rz e d sta w io n o  j a ­
k ie  m ia n o w ic ie  D rzoplsy  u tru ­
d n ia ją  t a i  b a rd z o  p a r c e la c ję  
n a  A ic s a c h  W sch o d n ich .

C z y r r ą c  z a d o ś ć  tem u  ż y c z e ­
n iu  z ' sta ł op ra co w a n y  n in io j-  
s s y  m em or ja ł z u w z e lę d n i„  
u lem  p o trze b  w s z y s tk ic h  w o je - 
v ó d z t w  w sch o d n icn , n ie  zaś 
ty lk o  sam ej Z iem i W ile ń sk ie ].

Przechodzenie ziemi z rąk wię­
kszej do rąk mniejszej w łasności 
rozpoczęło r 5ę w Polsce na długo 
przed Wielką Wojną. Należało 
oczekiwać, że po wojnie z raoii 
ciężkiego położenia, w jakiem się 
znalazła większa własność ziemska, 
ruch ten znacznie się wzmoże. 
Istotnie zapas ziemi, jaki d o b r o  
w o ’n ‘e rzucono na rynek, był 
olbrzymi- Jeżeli jednak po pięciu 
lalach ilość rozparcelowanych grun­
tów nie odpowiada aozekiwaniorriy 
to winę tego stanu rzeczy przypi­
sać nrlesy wyłącznie tym utrudnić 
nlom, jakie wytworzyła działalność 
urzędów ziemskich.

Utrudnienia te płyną z trzech 
źródei: zbvt przewlekłej formy
urzędowania i za daleko posunię­
tej reglamentacji państwa, następnie 
z braku dokładnej i jasnej, instruk- 
c ji  pnrcelacyjnej, wreszcie z po­
wodu formaiistyk-i i nieznajomości 
rzeczy a nieraz i samowoli ze stro­
ny urzędów.

Poniżej podajemy wyjaśnienia 
do tych trzech punktów, zazna­
czając, że oświetlenie to będzie po­
bieżne, a muterjał, jakim rozporzą­
dzamy, zostanie tylko częściowo 
wyzyskany.

Obecny przebieg parcelacji.

Obecnie ustalony przebieg par­
celacji jest  taki:

Przed przystąpień5am do jakich­
kolwiek czynności, wł&ifficicl pow i­
nien uzyskać najpierw zezwolenie 
urzędu ^em skiego  na prawo par­
celacji. W  deklaracji swej 171x11611 
z  góry określić:

o) ogólny obszar z w yszczegól­
nieniem oddzielnych użytków  grun­
tów przeznaczonych do parcelacji.

t )  przeciętną cenę każdego po­
szczególnego hektara.

e) rodzaj parcelacji i rodzaj na­
byw ców ; często urzędy żądają 
jeszcze złożenia odręcznego szkicu 
projektowanej -  parcelacji, gdyż w 
tej m ieiz f  istnieją owa ineuzgod- 
nione ze sobą ropoiządzenia preze­
sa GUZ., a m. ano wicie z unia 27 
kwietnia I92L roku i z dnia l i  li-* 
utoinda lb2i r. (dla Kresów),

Na podanie swe właściciel o trzy­
m uje co  dłuższym lub krótszym  
czasie zezwolenie. W  zezwoleniu 
oznaczeny jest termin na dokona­
nie perceiac i zawrze niewspółmier­
nie ■ rótki do praktycznego w yko­
nania. Termin ten trzrba odnawiać 
pod grozą utracenia prawa parce­
lacji, nawet w wypadkach, goy  
parcelowany majątek nie moża by ć  
ztliczony do zapasu ziemi.

Po uzyskan u zezwolenia, w łaś­
ciciel przeprowadza przez upoważ­
nionego geometrę pomiary i spo­

rządzony1 lic* pcdsUwfe tych po­
miarów projekt parcelaeyjny skła­
da da O. U. Z. na opinję w trzech 
egzemplarzach. Jednocześnie z pro­
jektem należy złożyć:

a) uzasadnienia projektu,
b) wypis hipoteczny,
o) ewentualcie plenipotencję 

właściciela,
d) zaświadczenie o nieistnieniu 

serwitutów lub ewentualną decyzję 
0,k. Kom. Ziemskiej.

e) ewentualną decyzję Komisji 
Ochrony Lasów w razie włączenia 
do parcelacji przestrzeni leśnych.

Projekt opatrzony powyższemi 
dokumentami, sprawdza na gruncie 
Komisarz Z emski, wydaje opluję 
i odsyła do 0 . U. Z. który proiekt 
albo akceptuje albo odrzuca. Cały 
teo proces trwa zwykle od 6 mie­
sięcy do roku, niekiedy dłużej, szcze­
gólnie w wypadkach, gdy wchodzi 
w grę Komisja Ochrony Lasów, do 
której właściciel zwraca s ię^ ów jież  
za pośrednictwem urzędów ziano 
skieh. W  wypadkach zaś, gdy  na 
majątku istnieje serwitut parcela­
cja całkowicie jest zahamowaną do 
chwili uregulowania służebności.

Po zatwi-rdzeniu projektu wła­
ściciel rozpoczyna sprzedaż. Sprze­
daż ta posiada szereg ograniczeń, 
zależnie o d ’  chwilowo panujących 
nrądów w urzędach ziemskich. Każ 
dy nabywca winien wyrobić sobie 
następujące doaumenta:

&) rejentaiiiy odpis ostemplowa­
nej umowy przyrzeczenia sprzedaży.

b) zaświadczone przez gminę 
zobowiązanie o własnoręcznym g o s ­
podarowaniu na gruncie,

c) zgłoszenie o nabycie aismi z 
danemi statj stycznemu o sobie i o 
swym charakterze politycznym, za ­
świadczone najpierw przez gminę, 
a potem aprobowane przez staro­
stwo,

d) zaśw 'adczenie Komisarza Ziem 
skiego na prawo nabycia parceli.

Wyrobienie tych zaświadczeń trwa 
bardzo długo, zwyLla pój roku. Zdo­
być je  winien sam kupujący s ie ­
mię włościanin. Musi on uzyskać 
najpierw z gminy zaświadczenie 
tak zwane zgłoszenia. Zgłoszenia to 
wędruje ao starostwa. Starostwo 
odsyła do Komisarza Policyjnego. 
Komisarz przekazuje je  posterunko­
wi, posteiunek zaś pnl&ea zbadać 
po Icjantowl, czy  petent zasługuje 
ra  prswo kupna Z'emi, czy  nie. Pa­
pier ten podróżuje długo, nieraz 
miesiące, i nigdy niema możności 
sprawdzić, guzie s ę  znajduje, aby 
p .zyśp ieszyć sprawę. Wreszcie, gdy 
cpinja zośt&łą wydana i znajduje 
się w P. U Z ,  kandydat nc dział­
kę składa Komisarzowi Ziemskiemu 
rejentalny odpis um owy przyrzecze­
nia eprzedsaży oraz zobowiązanie o 
własnoręcznem gospodarowaniu i 
wtedy dopiero możo otrzymać za ­
świadczenie na prawo kupna ka­
wałka ziemi. Na zaświadczenie to 
trzeba również oczekiwać często 
fcarazo długo, a odmowa następuje 
nieraz bez żadnych prawnych uza­
sadnień. Niemą dokładnych przepi­
sów postępowania przy uzyskiwa­
niu tych  zaświadczeń. Nie- wiadomo 
nigdy, kam u i w  jakim porządku 
składać owe papiery. Jedni Komi­
sarze wymagają, aby zgłoszenia 
nabywców były składane przez wła­

ściciela grupami do P. U. Z., inni 
żądają, aby k&żdj kandydat na par­
celę stawiał się u nich osobiście.

U -yskenie zaświadczeni?, na pra­
wo nabycia oarceu, to drpi°ro po­
łowa drogi. Komisarz zb ’ era grapę 
nabywców, pisze opinię o dokona­
nej parcelacji i przesyła operat na 
ostateczne zatwierdzeń5© Prezesa 
O.U.Z. Tu czeka nowa zwłoka i oba 
wa, bardzo często uzasadniona, ż© 
pomimo zaświadczeń i przychylnej 
opinii Komisarza. Okręg odmówi za­
twierdzenia nabywców. W  każdym 
razi© namówi rozpatrywania spra­
wy dopóki nie zostaną złożone na­
stępujące doknmenty:

1) operat pomiarowy,
2) 3 rejestry pomiarowe,
3i pier worys,
4) pian ostateczny na papierze,
ó) p5an ostateczny na kalce płó­

ciennej,

6) kwit z opłacenia 1 proc. za 
nadzór Urzędów Ziemskich.

Dopóki dokumenta pomiarowe 
nie^ą zaaprobowane przez W -ł T e ­
chniczny, dopóty nabywcy ni© są 
za:.wiarizeni. Jeżeli zajdzie potrze­
ba poprawek, czy  to na gruncie, 
ozy kameralnych, nabywcy muszą 
czekać, dopóki to me zostanie u- 
skuteezniono.

Zdarza się przecież, że chociaż 
zadośćuczyniono yrszelhm wyma* 
g&nym przez ustawy i rozporządze­
nia przepisom — następuje jeszcze 
jakieś nieoczekiwani! w strz” masie 
zatwierdzania nabywców, niekiedy 
bowiem Okręg już na swoją rękę 
wydaje przepisy dopełniające Jako 
przykład, posłużyć może żądanie 
Nowogródzkiego O.U.Z, aby wła 
ściciei p :zed3 law i ił zezwolenie ze 
strony wierzycieli na parcelację W  
ten snesób czeks nowa zwłoka.

G t o d y  S b j m j

Posiarizenm Izby Poselskiej.

W A R S Z A W A . 26 III. (Pat). Na 
dzisiejszem posiedzeniu EDjmu w 
rozpraw e nad konkordatem prze­
mawiał szereg posłów, poczem re- 
lerent pos. K. Dubanew.cz (CHN) 
wypowiedział się najpierw przeciw ­
ko rezolucjom ssgłłszonym podczas 
poprzedn.ch rozpraw, następnie wy 
raził pewność, że duchowieństwo 
bez względu na wynik głosowania 
nad rezolucjami wytrwa w swe jaj 
pracy dla dobra kościoła i pań­
stwa.

Marszałek poddał najpierw pod 
głosowanie wniosek 'poa. Czapiń­
skiego o odrzucenie konkordatu, W  
imisnnem głosowaniu za wnioskiem 
wypowiedziało się n o  posłów prze ­
ciw 181, a zatem wniosek o odrzu­
ceniu ustawy ratyfikacyjnej upadł. 
Zwykłą natomiast większością gło­
sów przyjęto ustawę ratyfikującą 
konkordat w drugism czytaniu, 
W obec  sprzeciwu se slrony lew icy  
odroczono trzecie czy tm ie  do jutra.

Z i  odrzuceniom ratyfikacji g ł o ­
sowali posłowie z klubu Wyzwolenia, 
PPS., Uk Esińcy, Zjednoczenie Nie. 
rrieckle. Z kiszek Chłopski. Kozim*, 
niści i Niezależna Partja Chłopaka. 
Następne posiedzenie jutro o godz. 
3 popołudniu.

Wyjiś.iirnia w sprawie wydania 
Wieczorkiewicza i ńskic-go.

Na wczorajsze na posiedzenia 
Sejmowej komisji spraw zagranicz­
nych zabrał głos pos. P er l  (PPS) i 
oświadczył, że wobec wydania Ko- 
sji sowieckiej Bagińskiego i W ie ­
czorkiewicza ponawia zapytanie w 
sprawie t. aw. wymiany więźuiów- 
czy to ma być stała norma czy tyl­
ko przejściowa i kiedy się skończy, 
W ydając  Rosii komunistów rząd 
polski dostarcza je j  działaczy poli­
tycznych. Mówca zapytuje czem 
rząd poi3ki się kieruje w wyborze 
tych którzy mają być wydani Pol­
sce.

Minister Skrzyński stwierdza, 
że źródło tego stasiu rzeczy jest  
następujące; w cnwili podpisania 
pokoju ltosją sowiecką można było 
zażądać wydania wszzstkich zakład­

ników, którzy I h r a z  mogli być 
skazani na śmierć. To jednak się 
nie stało. Dlatego podpisano proto- 
kuł dodatkowy aa którym są pod 
pisy pp. Dąłmkiego. Kauzika, Strass 
burgera i Leona Wasilewskiego, 
gdzie przewidz'urio personalną w y­
mianę osób na których wydaniu 
stronom szczególnie zależy. Poczem 
ukazaia się u ch w sli  sejmowa z  16 
marca 1&23 roku w sprawie perso­
nalnej wymiany więźniów między 
Polską i Koają. Rada Ministrów w 
mysi tej uchwały może zarządzm 
wydanie osób do liczby 3iO przy 
równoozesnem wydaniu przez ęR o- 
się >»3ób. klóryeh bstę ustala R a ­
da Ministrów. C.yfra 'jest -wyzna­
czona. W  chwili obecnej należy się 
nam jeszcze 22 osoby, a ‘Rosji od  
nas jeszcze 9 osób.

Pos. Dąbski* „Nie myślałem, źe 
tar wymiana trwać będzia latami. 
Chodziło o natychmiastową w ym ia­
nę więźniów, którzy wówczas sie­
dzieli*.

Minister Skrzyński: „Termin nie 
jest  wyjnaczony Ograniczenie nie 
jest czasowe tylko liczbow e."

Pos. Kozicki (ZLN) pizyłącza się 
do interpeleoji pos. Perlą,

Na prośbę posła Perlą przyrzekł 
p. minister podać do wiadomości, 
kogo wypuszczono i na jakie j pod­
stawie.

Dtbaty nad uitawą o regulowaniu prze* 
miału zboża.

W A R SZAW  A, 26.111 (łel wi. Sio 
wa'). Na aąiśićj-sżem posiedzeniu ko* 
m sji handlowo-przemysłowaj przy­
stąpiono do proiektu ustawy o u- 
reguiowaniu przemiału zboża, oraz 
o ustalaniu cen mąki i pieczywa. 
Rstereni, pos. G^Scicki (ZLN) oś­
wiadczył się przeciw ustawie ze 
względu na nNakUwIność, z powodu 
niemożliwości uchwalenia ustawy 
przed najbiiższemi żniw am i.U chw a­
lenie ustawy pozwoli zaoszczędzić 
znikomą ilość zboża, a dh możność 
pociągnięcia jeszcze jednego paska 
Podjętą na ton temat dyskusję  nie 
ukończono. Następne posiedzenie 
27 b. m.

Proces posła Ł a m k ie g o ,
\V dalszym ciągu rozprawy ze- 

snawali członkowi- P. P. s., któ- 
i z j  Już w czasie śledztwa nie po ­
twierdzili inkryminowany cn ustę­
pów przemówienia oskarżonego. 
Przesłuchano następujących świad­
ków: Sobol/d?., Tiirnheimowmę, B e-  
lucha, Siegmaaa i Vogia.

Po przosłuchanm świadków na­
stąpiło na wniosek prokuratora czy -  
iapu broszur i aiotek rozrzuconych 
po Przemyślu przed rozprawą i d e ­
pesz od adwokatów 3 B*3riina i Pa­
ryża, oświadczających gotowość 
objęcia obrony. —  Odczytano tele­
gramy rad adwokackich z Moskwy 
i Kiiowa, dalej od posluw z Labo- 
ur Party (od pułk. W adgwooia), 
następnie dapesze z pozdrowienia­
mi od Rady Między narodowych 
Związków chłopskich i chłopskich 
związków: sksadyuawskich, fran- 
ouakich, bawarskich, włoskich, m u­
rzyńskich, ukraińskich, bułgarskich, 
hinduskich, morawskich, pirenej- 
skich, m cii jsk c  australskich, far- 
m eiów  z Ksintdy, tcocsujących lu ­
dów nai.tersaico w Afcli centralnej, 
turkmeńskich, iadochińskich, japoń­
skich i z ^era Cruz. A

Obrona wniosła protest przeciw 
rewizji dokonanej u Ł"ńsuskiego w 
mieszkaniu, jako bezprawnej przy 
s osobności czytania broszur, n -  
k w o 8tjonov/aayoh w mieszkaniu 
oskarżonego, gdyż uchwała se jm o­
wa, vrydająca Łańcuckiego, odnosiła 
się tylke do przemówienia na Zgro- 
oaadzenm.

Dr. N*rein z Wiednia zgłosił się 
do obrony,

W nioskom  prok. ns odczytanie 
listów pisanych przsz osk. z w ię ­
zienia, tudzież na odczytanie arty­
kułów ze „błowa polskiego*— odm ó­
wiono.

W edług w>adomcści telegraficz­
nych z Przemyśla:

-Sąd przysięgłych w Przemyślu 
po 5 nunutowel rozprawia na pod­
stawie werdyktu iav'y sędziów 
przysięgłych wydał wyrok uwal 
m ający posła Łińcuck.mgc <>d winy 
i k . c .̂ Na waiooek prokuratora, 
tryb: postanowił utrzymać a-
reszt' śłedtey nad posłem Łańcuc­
kim łte względu na to, że jest on 
śc igsny  przez sądy karne za inne 
przestępstwa, za które został przez 
Seja? vydany. . •

DCROCZNE WALNE ZGHO&lADtENIE
członków Polsaiago Stowarzyszenia 
Techników odbędzie się dnia 1—IV 
rb. o godz. 7 w. w lokalu Stow. 
przy ul. Wileńskie] Nr 33 ,0  czem  
Ruaa Gospodarzy podaje do wiado­

mości pp. "członków.

S P R O S T O W A N I E .
Z w y c ja jn p  W s ln o  Z g r o m a d z e n ie  A k c js n a -  
rjuszó-* I-iz“mynłowo-Handlowego Towarzy­
stwa U t iJ R  Spółka Akcyjna odbędzie eK 
d n ia  3 6  kw ietnia 1925 roku. (W  N r. 6 8 /782  
Dziennika „Słowo* z dała 24 Marca w ogło­
szeniu o walaem Zgromadzeniu m y l n i e  
wydrukowano 31 Kwiltni<\)

R e sz ta  o g ło s z e n ia  z  d n ia  24 M area p o ­
z o s ta je  b oz  z m ia n y .

Święto Skoryny.
Żył; by* przed wielu laty, w  po 

czą tk«ch  X V l-g o  stulecia niejitki' 
Spiórynąj-Fłćmdścus Luce (syn Łu- 
kas?«,) de Pbcslo, jaii go pisano w 
Krakowie lub dumi?na Franciscus 
bcorina de Poloczko, Euihenus, jak go 
w Padwie zaim mar tytułowano.

2e b j  ł z Potocką rodem zdaje 
się wątpliwości nie ulegać; p< d 
kwestją  pozostaje lak "ej był wiary, 
gdyż na imię mu było pierwotnie 
Tury czyli Jerz i a w' ruskim Pc- 
łocku rz.yinskich-katclilr.0w wcale 
nie było. Może na kafŚlieką niedy 
ptzeszeał wiarę? Mniejsza. Ni» o  to 
chcdzi. Franciszek Skoryna w żad- 
^Jch ściśle uyznaniouych sprawach 
•wli żadnej nie odegrał.
_ Rzecz główna: jego  narodowość. 
h u i  ^}a mu 0j C3j Znąt ]\Ta
urocizu sią ówczesnej, z przed w ie ­
ków, tko ruski człowiek. Sam pi- 
oał .nft’ wyraźniej o sobie, że jest 
''larozenyj - ■ rusi om j aryku. O wóz, 
jeżeli zgouzić gię bez zastrzeżeń, 
■że dawna Ruś i obecna Białoruś to 
jeduo, ze okresie nie z X  Yl«go wkku: 
„Ruthenus z aczy tyle co Białoru­
sin lub_ Białoruś, jtżeii uznać, że 
przedwieczny lud posługujący 
s ’ę mową aktów słatodawnych i 
Statutu Litewskiego to właśnie i 
akurat ten s&m < naród hialomeki, 
podobno oś mic mil jonow y lub licz* 
niejszy jeszcze, dobija jący bię teraz 
wszelkiego rodzaju odrębności i 
niepodległości, to oczywiście Skory-

na Ruthenus vel Rusin będzie w 
oczach naszych rodowitym Biało­
rusinem teraźniejszego s-empia, w 
teraźoi&jszem rozumieniu, i nio mu 
me stanie na przeszkodzie być  na­
wet jeunym z pierwszych: palrjo- 
tów białoruskich.

Idźmy dalej.
W  1504-tym roku znajdujemy 

owego Skorynę w Krakowie, atuJju- 
jącego  na tarute.iszfj wszechnicy 
fiiozafję, teologię, wszystkie siedm 
nauk zwanych wolnemi. W y ć w icz o ­
ny znakomicie w  medycynie, iećzie 
— obyczajem ówczesnym— do Padwy, 
i tam otrzymuje stopień doktora 
Lecz on!ło mu się pod lazurowem 
niobem Aazoaji, do swoich tęsknił, 
do kraju... W rócił  do Peioeka, w 
Wilnie "był nie raz nie dwa. I wzbu­
dziła się w nim gorąca chęć przy­
swojenia rodzirmej ruskiej m owie—• 
Biblję, tę Księgę Ksiąg, którą w 
owych odległych czasach ' przede- 
wsŁystkiem dawano ludowi w rękę 
jako źródło oświaty i pobożności", 
wyrobienia etycznego oraz w szyst­
kiego, co dziś ao wiemy kulturą. 
Zapragnął też Skoryua nietylko 
przetłumaczyć Pismo Święte lecz i 
odbić je  drukiem, który się już 
wówczas rozpow£zechn!ać zaczynał 
po całym cywilizowanym śwlecie.

Udał się do Pragi. Tam, - przy 
hojnej materjalnej pomocy wileńskich 
mieszczan niektórych, z bur­
mistrzem Babiczem ns czele, w y ­
tłoczył przeszło dwadzieście książek 
we własnej drukarni. Między niemi 
np. Psałterz we własnym przekJa-

dzie na ruską mowę. Lecz znowu 
tłucze go ji* obczyźnie nostalgja. 
Przewozi teay drukarnię swoją 'do 
Wilna, we wspomnianego fUbieza 
domu rozlokowuje się na 9tflłe i w 
roku 1525 *yra wytłacza kirylmą 
dwie księgi, nobzące tytuł „Apoatoł* 
tudsj&ż ttMalaja Podorożaaja Kui* 
życa“ .

Poczem, jakby ślad gime Skory- 
d j .  Dlaczego ni3 prowadsił aalej 
swego drukarskiego dzida? Nasuwa 
się odpowiedź, M  zswioUa go 
hojność pańska »jadąca na pstrym 
koniu", jak wyraża się moi,ograti- 
fita Bkoryny ke. A . Stankiewicz. 
Tyle tyiko wi&domo, na pewne, że 
żył jeszcze w i535-fcym feoz że w 
1575-tym już resztki^ jego drukarni 
przeszły były na własność wileń­
skiej drukarni Mamoxrczów.

**•*'£*
Em ancypacyjny ruch białoruski 

czy, jeśli kto wob, białoruski reEte- 
sans narodowy, ochoczo zaczepia 
ideę sw o ją  o szacowną postać F ”an* 
clszka Ssoryny. Pochlebia miłości 
własnej każdego nerodu posiadanie 
tradycyj kulturalnych sięgających 
w zamierzchłą przeszłość. Najdemo- 
kratyczniejszy naród jest ,iod tym 
względem oełrym  „przesądów* ary­
stokratą. Z rozwartego grobowca 
Tut-auk-amona wyszia aureola pra* 
starej, wspaniałej kultury i blas­
kiem stanęia nad całym teraźniejszym. 
Egipcjan narodem.

Czesi nie wahali się przez czat 
możliwie najdłuższy trwać w g l jr J :

kr»lodwmskich falsyfikatów... a Ka­
rola Wielkiego wydzierają sobie 
Niemcy i Francuzi Humanum est.

Tedy 1 środowa uroczystość, od- 
święcona w wielkiej sali gimnazjum 
białoruskiego u B izy l janów n a  cześć 
Skoryny, była jedną transpozycją 
na dziesięć przemówień i rzęsiste 
oklaski: takiej 010 tezy, którą się 
złoiemi gwoździami przybijało o- 
ne^dfij do karty Hi3to*rji.

„IraneiseeJc Skarina był wielkim 
Białorusinem; był bDłoruskim hu­
manistą, który narodowi białorus­
kiemu dał Biblję w jeg o  rodzim ej, 
blałoru.ikiej mowie. Na tym funda­
mencie kultury oparty, mógł naród 
białoruski wejść do wielkiej rod.Einy 
cywilizowanych narodów".

Składając narodowi białoruskie­
mu powinszowania z okazji 4o0Ję­
cia tego, wielkiej doniosłości, m o­
mentu w jego  dziejach, parafrazo­
wali tezę sformułowaną powyżej 
w kolejnych przemówieniach swo* 
ich: dr. Óisejko, prezes wileńskiego 
Komitetu Litewskiego (mówił po 
f c sy jsW )-  prezes sejmowego Klubu 
Ukraińskiego (po małorusku), prze­
wodniczący wileńskiego klasowego 
Z w !ązku Zecerów (po polsku), reda- 
irtor dzimnika „Der Tog" Rąjzsn. 
(po żydovvsixu), ksiądz Czabiras 
sto jący  tu na czele szkolnictwa li­
tewskiego w W ikńrzczyźn lo  (po 
litewsku), poseł Halinaa (po polsku), 
mec. Tadeusz Wróblewski (po pol­
sku), poseł B. Taraazkiewicz (po 
białorusku). Dwakroć zabierał g },}£ 
przewodniczący arcczystej akade-

mji, b. minister, prezes białoruskie 
go Towarzystwa Naukowego A n to ­
ni Łuokiew;cz, autor wielu prac z  
zakresu krytyki literackiej i hłafti- 
rji literatury.

W  przepełnionej do ostatniego 
miejsca sali, udekorowanej wstęga­
mi w barwach białoruskich naro* 
dowych (biała, czerwona, biała), 
gdzie wśród publiczności spustrzedz 
było można nawet para w ioskow ych  
kożuchów —  panował nastrój pod­
niosły i gorący. W  p.erwpzych 'rzę­
dach krzeseł zasiedli zaproszeni 
goście: J. E. ks. arcybiskup wileń­
ski 1 lidzki Toodozjusz w asyście 
.kilku duchownych, prezes Tow a­
rzystwa Frsyj .o ół Nauk Dr. W ł. 
Zthorski. prezyuent Bańkowski, dy­
rektor biblioteki uniwersyteckiej 
dr. Kridl i inni, Urządzający obchód 
za/sąd białoruskiego Towarzystwa 
Naukowego zasiadtił na udekorowa­
nej scenie w głębi sali. Prezes Łu- 
ckiewicz m5a f  po jednej strome 
księdza Sienkiewiczu, po drugiej 
p. posł?, Rak-Michajłowskiego. W  
rama cli, tuż przy stole prezyajal- 
nym u s ltw io cy  był na sztalugach 
portret Skoryny.

*
Jakież wiazenlb ogólne wywarła 

Srodoy/a Uroczystość? -
Przedewszyatkieoi wielkiej po- 

r/ściągliwości w wykorzystaniu j ej 
dla celów patrjotyczno-agitacyjEycłu 
Zwłaszcza ołużśze przemówienie 
posła Taraszkiewicza, obracające 
się w sferze czysto naukowych Śo-
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T E L E G R A S M Y i-
W ęgiersko-poisei t/akt&t.

BUDAPESZT, 26.111, (Pat). Pod ­
p isany dzisiaj węgiersko - pcLsk-i 
trr.ktafc doszedł do skutku po czę- 
A ci Da podstawia klauzuli uajwięk- 
■tzego uprzywilejowania, po części 
4ia podstavvje znizek taryfowych 
-poszczególnych cel węgierskich, 
autonomicznej taryfy celnej.

Ameryka b; Ja handel Ire n ią .

W ASZYNGTON, 2o.Hl, (Pat). De. 
parlament stanu polecił przedsta­
wicielom Si mó w Zjednoczonych we 
■wszystkich stohosch zbadać dokład­
nie sprawę handlu bronią, utćią to 
sprawą Stany Z je tb .  interesują się 
ze  względu na projektowaną kon­
fe re n c ję  genewgką Studja w tym 
Kierunku rozpoczną się nie tylko w 
•Środkowych i południowych kra­
ja ch  A m ery k i , . Te o*. lakza w Euro­
pie i na bai3%]ni w chodzie.

W wy ir morjał n oraleckl.

BERLIN, 26 111 (Pal)  Krążą tu 
pogłoski o drugim ineoicrj&b nie­
mieckim, skierowanym do rządu 
jingielsKieg;). M: morjał ten zajmuje 
się szczegółami ftwociualnych umów 
arbitrażowych i.domaga się zawar­
cia układu coryezącego wschodnich 
nich i zachodnkh g?a iic Niemiec.

Litwa zbroi s ę.

KŁAJPEDA. 26,III. (Pat.) Do 
Kłajpedy przybył statek \;ło?ki z 
bronią i amunicją dla armji litew­
skiej, zakupioną we Włoazeon za 
■80 miijonów iitów. Ogósem przewie­
ziono 50 tysięcy karabinów i osiem 

.mlijOnów naboi.

Zgon komunisty Marchlewski? 30

W A R S Z A W A , 26. W e Wicszech 
/m arł p., dłuższej chorobie dr, Jul­
ian MsrchLwaki, jodan i  przyw ód­
ców  komunistów polskich. Zmarły 
należał w łatacn 1890 — 1893 do 

Zwn.zku roootników polsk ich -- na- 
etępnie był współzałożycielem S. D. 
K. R. Po przewrocie bolszewickim 
zajmował wysokie stanowiska w 
ińer&rchji bolszewickiej. Podczas 
naiazdu bolszewickiego wyab«cz*)ito 
g o  na prezesa rządu sowieckiego w 
Warsów wies Wykształcony ekono­
mista, M był polityczLie narzęizism 
Róży Luksemburg, a później Leni­
na. którym  Ślepo ulegał.

Po odroczeniu sejmu pruskiego.

BERLIN 26.111. (Pat.) W obce 
odroczenia sejmu pruskiego i o  dnia 
BI marca rząd zwołał stsłą komisję 
opóiną sejmu, celem przedłożona 
iei najważniejszych ustaw państwo- 
w ’ eh- Przedstawiciele partji opo­
zycy jn y ch  t. nacjonaliści, ludowcy, 
htttierowey, zjednoczenie gospodar­
cza i komuniści, oświadczywszy, 
uważają odroczenia S-jrnu i odło­
żenie wyborów prezydenta ministrów 
iza sprzeczne ze swą pozycją, opuś­
cili salę obrad.

Mussolini powrócił da zdrowia,

RZYM, 26.111. (Pat.) Muosolinl, 
który całkowicie już powrócił ao 
zdrowia, był ohcony-'na dzisiejszem 
po połućniowem posiedzeniu Izby. 
Izba powitała premiera długotrwa- 
łemi oklasKami. Komuniści usiłowali 
odśpiewać mięizynerodówkę. Wielu 
deputowanych faszystów rzuciło 8ię 
na posłów ze skrajnej lewicy. Gdy 
spokój został przywrócony zgotowa­
no znowu owację Musso.in.emu. 
Przewodniczący Izby powitał prem­
iera w imieniu wszystkich patrjo- 
.6 w włoskich, wyrażając zarazem 
radość z powodu powrotu jego  do 
zdrowia.

na odrę —  3827, na grypę — 8631, 
malarię—242, gruźlicę 4109, tracho­
mę— 332, śwjerzbę—8S„6, dyfteryt— 
310, szkarlatynę—862, o s p ę — S4, 
szkorbut —  66. Pokąsanych przez 
wScie!s.łe zwierzęta zanotowano 109.

jednolitego podatku rolnego: w  ok­
ręgu bobrujśk‘«m — 5500 rb., bory- 
sowskim— 4496 rb., witebskim 87 17 
rb., kalioińskim— 5324 rb., mińskim 
14516 rb., mobylowskim— 11915 rb., 
mozyrsKim— 4273 rb., orszańskitn—

Liczba zasłabnięć na szkarlatynę 9825 rb., połockim— 625' rb, i słuc- 
według ostatniej statysiykl zmalała, kim— 10060 rb. Ogółem 80,882 rb. 

Wpływy podatkowe.
W  ciągu ostatniego tygodnia —

wpłynęło na Białorusi Sow. tytułem

r  i  1

2  aa koB-«9on<&iflna
Kamparja siityreligijna zao ,trza 8:ę.

Z pogran!czi. donoszą:
Kampania ant/religijna na Bia­

łorusi sowieckiej zatacza coraz szer­
sze kręgi. W  cełu ‘wciągnięcia w 
nią jaknsjszcrsaych mas kobiet, 
uchwalono zwołać w dniu a i 10 
kwietnia podczas żydowskich świąt 
wielkanocnych miejscową konferen­
c ję  żydowskich robotnic i żon ro­
botników.

P ,rządek dzienny wypomnianej 
konferencji j-'st następujący:

najbliżtJe zadania K. P. 3  w 
miasteczkach i wsiach święta pro- 
letarjacsie i religijne „Biełmia- 
stcr?a“ ;

praca knlt.oświet. wśród robot­
nic i żon rob.

Norma przedstawicielstwa— 1 de­
legatka od 5 rob.

W szystkim z w. zawodow. pole­
cono rozpocząć akcję w celu na j­
liczniejszego wyboru delegatek, 
przeprowadzając jednocześnie ma­
sową Kampanję amyreligijną.

Bolszawmy tłumaczą ustawy.
Kom. Lud. Sprawifcdi. przystę­

puje do opubRucwania wszystkich 
ustaw i rozporządzeń wydanyeh 
przez rząd fi. S. S. R. w  językach 
białoruskim i losy iss im . Ustąpmy, 
pofiada^ca  szczególn.e ważna zna­
czenie, jak ustawa rolna i inne, 
będą publikowane również w jęz. 
połsk" u i żydowskim.

Sąd nad kom isam m 1, którzy prze'
SlRdowaŚ koresp w ojskow ych.

Piems mińskie zamieściły o c -  
sserae wzmianki o spray e. k .órą 
rozpatruje obecnie w H .jsiu ie  t r y ­
bunał wojskowy przeciwko Kom. 
Okręgów. Pigorowowi i b. naczel. 
Kom!" wojny Sredelinowi, oskarżo­
nym o prześladowanie ozoiw onosr- 
mietów, demaskujących w swojej ga­
zecie nieporządki panujące w ko- 
mmarja&io wojennym.

Statystyka chorób na B.r.łorusl Sow.

Kom Ludowy Zdrowia opubli­
kował statystykę zasłabnięć na cho 
roby zak źue w ciągu ab. miesiącu 
która przedstawia aie jak następu­
je: na tyku3 zachorowało — 953 03.,

PjĄTKK
i  mi&

Jana Dam.
Jutro

Ksyetus

Wscn. sł. o r. 5 m. 80
Zach. 83. g. 16 m- 2

WILEMSKa -

—  (c) Pobór rocznika. 1004 odbę­
dzie s :ę fiornuinie. Jak się dowia­
dujemy władze m iejscowe nie o -  
trzymały dotąd żadnych zarządzań 
w sprawie przyśpieszenia poboru 
1904 rocznika i w ten sposób prze­
gląd odbędzie się w maju i czerw­
cu zaś wcielenie do formacyj na- 
s ;ą ; i  w jesieni.

— (p) Przepisy w kwestji reje­
stracji do służby pcborGWoj. Jak się 
dowiadujemy ustawa o_ ofco- 
wiązEOwej służbm wojskowej prze­
widuje, że osoby, które w danym 
roku kończą 18 lat, muszą być za­
rejestrowane w gminie, któ?a jest 
ich miejscem a U b g o  zamieszka­
ni!

cesję i nie mogą otrzymać zezwo­
lenia na otwarcie swych przeclsię- 
biorstw z powodu wymaganej przez 
ustawę antyalkoholową odległości 
takich zakładów w powiatach od 
świątyń wszystkich wyznań, szkół 
i t. p.

Komisja postanowiła zwrócić się 
do władz centralnych z prośbą o sto­
sowanie w niektórych wypadkach 
wyjątków.

W  zakończeniu komisja zaopl- 
njowała o uchylenia prośby kup­
ców wi!. branży wćdczanej o prze­
dłużenie handlu napojami wysko* 
Jcawemi o 1 godzinę, wychodząc z 
założenia, źe tego rodzaju zezwole­
nie byłoby pogwałcaniem ustawy

—  (y) Ankieta alkohoiiczna i wy­
pływające z niei wnioski. Z inicjaty­
w y  naczelnego lekarza szkolnego 
nauczycielstwo szkół powszechnych 
w Wilnie, przeprowadziło róznemi 
sposobami wśród dziatwy ankietę 
'alkoholizną.

Na podstawie wypełnionych przez
Stąd wyniks, Ż9 w roku nauczycielstwo kwestjonarjuszy na

czelny lekarz opracowai referat, _ z 
którego wynika, Ż3: 86,2 proc. dzie­
ci szkolnych zna smak alkoholu; 
23,5 pros. zna stan upojenia; 2 4 
proc. używa codzień trunki; raz na 
tydzień używa trunki 9,2 proc, i 
7 proc. używa alkohol od czasu do 
czasu.

Ogólnie wynika, ze 2/3 wszyst­
kich dzieci szkolnych używa alko­
hol, a abstynentów jest  zaisdwie 
13.7 proc.

W śród dziatwy 15 szkół fił. Wił-

cym osoby urodzone w litach 1905, 
1936 i 19Ó7 muszą się zgłosić do 
rejestraoji.

—• (p) Sprawy o przokr^ctenU 
przeciwko przepisom o nakładaniu 
kagańców na p3y nie będą, j* k io- 
tąd, roapatryu/anie p^zsz władze 
administracyjne, lecz będą skiero­
wywane na drogę sądową. _

• —  (p) Kary administracyjno. Do 
roferato administracyjno-kernogo 
Komisarjatu Rządu na m. Wilao 
za oKreś od 1 lutego do 15 lutego
r. b. wpłynęło 660 spraw, z kióryeh n3  ̂ w czera 6 szkól ra  przsdmieś 
262 zostało umorzonych, w. gojsojstą- 
łych zaś w diodza admloiattacyjnaj 
nałożono kary pieniężne łub ukara­
no więzieniem.

W śród tych spraw najczęściej 
spotykają się wykrocienia przeciw ­
ko przepisom o ruc-hu kołowym (27 
3 praw); -wykroczenia sanitarne (83

rswy); meldunkowe (54 , sp&ku- gdyż w 90 proo. wypadków dost»ja
lacjo (52) i nadużycie alkoholu (21 
spr&w) •

—  ( p) Epid^mja odry w 111 lnie.
Od niejakiego effiŁsu wśród dziatwy 
szkół powszechnych w Wilaie zda­
rzają się częste wypadki zachorow y- 
wanlk na odrę. Choroba przybiera 
formy epidemiczne.

Walka z epidemią spotyka się 
z wielkiemi truanościarai, dzięki 
niedbalstwu rodziców, którzy po­
zwalają odwiedzać dzieci  ̂ chore i

olek&ri, nadało „e,k<'demjl“ piętno 
bardzo wyraźne —  akademickie.

W olno też zaliczyć do zagadnień 
o  charakterze czysto akademickim 
rozstrzyganą w senne twierdzą­
c y m  kwestję: cav w XVI»em  stu­
leciu istniał faktycznie naród _ bia­
łoruski w rozumieciu, oczyw iście, 
dzisiejszoa..? Instynkty państwowe 
różnią eię. j&k wiadomo, od instyn­
któw nacjonalistycznych i pierwsze 
znacznie wyprzedziły te osł atnie.

Ozz wiście nie brakło w przemó- 
u iach— osobliwie polskich —  nstwoły- 
■wań do zgodnego współżycia w s ć j  st- 
k ich  samiesskujacych Wilna nuroio- 
wości, Mec. Wróblewski sięgając po 
wzory w g^boką  przeszłość, rozw i­
nął obraz takiego 'śsie idyiicznego 
współżycia w Wilnie... temu 4U0 
lat.

Niemniej jednak wyczuwało się 
pewien na3tró —  jakby to się wy- 
rszić?— skontederowane. frondy bia- 
łcrusko-liiewsko-żydowskiej, wyra- 

się: ron.ejszościowc narodo­
w ej przeciw... polskości? Nie. Prze­
ciw panowaniu polskiemu tu. w

takiego opanowania — w p e U i  na ­
cjonalizm! Penetration pac&fi<iu$ T1lł- 
turalna to. jokże często, tyU o  aw m ' 
gaida, tylko przygotowanie do 
szturmów wo ujacego nacjonalizmu. 
A  któryż nacjonalizm nie jest w o­
jują cym?

Są rzeczy, których mędrzec nie
mówi nikomu. Są inne, które skrzę­
tnie w  bawełnę owija. Są jeszcze 
inne, które łudzi się, Se ukrył przed 
Światem.

Owóż i śrociowa uroczystość 
była w formach sw ych  bez zarzutu, 
very, v&ry correct. Mi d och od ow e wy­
rażenie się p, Łuckiewicza, we 
wstępuem przemówieniu, że naród 
białoruski chce tylko „być pełnym 
gospodarzem we właśfcym kraju" 
rozpłynęło się jak  szczypta shli w 
dotńse spreparowanej potrawie. 
Dodało &ni&a.u uczcie duchowej, 
czyniąc ją  bardziej jeszcze intere­
sującą.

Wszystkie bowiem „swobodue

tym sposobem przyczyniają 8ię do p 0K; ó ’ wodług atatystyk* dr. Diem- 
rozmnażaniu epidemji. bronlewicza ciją najwięcej. W  zz.-

—  (z) Skromna pensyjka. Zarząd ]f0ńC2ei!iu rMerent proponuje aoy 
Kasy C łorych uchwali1 dla dyrek- , wa]c2ag alkoholizm t zw. syste 
tora kasy miesięczną dyetę w w y ­
sokości 1 tys. złot.

— (z) W sprawie wywieszania
szyldów. Magistrat przypomina,^ źe 
wywieszenie azyjdow, ogłoszeń i 
plakatów baz zezwolenia magistra­
tu oraz uiszczenia odpowiedniej 
opłaty jest wzbronione i podlega
karze w rozmiarze przewidzianym n y ch na wniosek Insp. Esmontta— 
w artykułach 32— 67 ustawy z dnia jednogłośn ie przyłączyło się dome^ 
11 sierpnia 1923 r. _ „

—  (z) Nowy radny. P.Karol Kozic-

morjału stowarzyszenia lekarzy Fo- 
laków w Wilnie, który ma być w y ­
słany do Sejmu. 1

— (y) Zaoranie kierowników szko* 
powszechnych. Dnia 24 b. m. w g o ­
dzinach wieczornych odbyło się 
zebranie kierowników szkół powsze­
chnych m. Wilna pod przewodni­
ctwem  insp, Eymonta ze współu­
działem inspektorów Hirsza i W o y -  
ii! wskiego craz naczelnego lekarza 
s/kornego dr. Borkowskiego,
« _Na zebraniu tem, jak  się dowia­

dujemy poza sprawami sciśie urzę- 
dowtml zajmowano się sprawami 
ogólnej natury, a mianowicie: r a  
czelny lekarz oaczytał referat i 
przedstawił w  świetle danych s ta ­
tystycznych ankietę slkohoilczną 
przeproryadzoną w szkołach pow 
szecnnych w styczniu r. b.

Drugi referat na t»mat „Ideolo­
gia, zadania i cele Kół m bdzieży

T E A T R  P O L SK I. (L u ta lfc ) . 
D z iś  p o  r a s  d ru g i

„ p OCZEKALNIA I-szej Klasy"
k om t-d jo  ła r s s  K a v .eok ieg o  

P o cz ą te k  o  g . 8 -e j iR ieez.

W  n ie d z ie lę  o  g . 12 w p o ł.

2 gi odczyt Boya Żelańfiłllegu
o  g . 4  ej p p  p rz e d s ta w ie n ia  d la  •nto- 
d z ie ż y  s z k r l c e j  p o  een a eb  n a jn iż s z y c h

„Cgnlem i Klecżfcm"
O b ra z  d ra m a ty c z n y  w 5 o d e ł onae£i 

z p o w ie ś c i  S len K iew lcza

T K A T R  W IE L K I. (W i  iP oh u ia n a a ).

Ostatnie występy L. MES-SAL. 
C en y  m ie js c  zn iżo n o  

D ziś

„O sialni w alc"
o p e re tk a  O. S tr a u ssa

W  n ie d z ie lę  o  g . 4-eJ p p . p o  c e n a c h  
z n iż o n y c h

„K s ‘ ęźniczk& Czardasza*
o p e re tk a  K & lm ana 

z  L . M D 3SAL.

o  g . P -oj w le c z .
„P A JA C E " 

opera Leoncava!la 
i _,W!D0WiSKG BALETl 1»E“

oiu, a 8 wśródmieśoiu, pcuuje stan 
nrjw ięcej z&trważujący.

Ogólna liczba chłopców pijących  
wódkę wynosi 72 proc., dziewcząt 
55 proc., abstynentów: chłopców 27 
proc., dziewcząt 44 proc.

Najwięcej uzywafą truaeow dzie­
ci nłjrałodsze t. j. Ou 7 do 12 lat,

PIĘKNE PEREŁKI 
otrzyma każda z Pań z łatwością 

użvwając pastę do zębów 
i „KREM PERŁhWv “ IHl‘.A"3\VICZA
i Vv7ęzed3ift do nabycia.

wódkę od rodziców; 4 proc.— kupU' 
ją  wódkę sami.

NV wieku od lat 12 io 16 p?ją 
wóakę 8,2 proc. a w  wieku cd  16 
do 19 tylko 0.5 proc. (I!)

Gpty mian: referenta pozwala mu 
przypuszczać, że ten odwrotnie pro­
porcjonalny stosunek zależny jest 
od szlacht m ych  w pływów szkoły. 
Dzieci szkolne Warszawy, według 
statystyki dr. Szumny piją trochę 
wiec ej, a dzieci szkolne w  Mało

Dtoi właśnie
N A M I A S T K A  K A W Y

„ E N R iL f lf

zwalczać alkoholizm 
mem getaborskim.

W edług tego należy podnieść 
cenę l litra wódki o 10 gr. i u zy ­
skana z te kwotę w połowie użyć 
na oudowę szkól powszechnych, 
drugą połowę oddać na cele to w. 
antyalkoholioznego.

Kierownictwo szkói powszach-

- zaw iera wszelkie

aromatyczne składniki, która 
tuk bardzo się ceni w kawie 
ziarnistej, —  Dlntego też przy­
nosi „E ariio“ w równej mierze 
zadowolenie jaktilizanka dobrej 
kawy ziarniste], nie zawiera­
jąc  jednnk szKodliwIe działa­

jącej kotejny.— 
Zupełnie bez domieszki kawy 
ziarnisfcejjoraz cykorjjl osiąga 
się tani i zdrowy napój, polecany 
od szeregu i*fc prz -z  znanych 

i poważnych ‘ lekarzy 
W y fą ^ r m  w y t w ó r c y

Henryka Francke Synowie S.A.
SKAWINA— KHAKĆW.

rozwijanie własnej kultury", „gwa- 
rantowatre zaspakajanie potrzeb na-

^,v, r ----------  . r o jo w y c h - ,  „zórowa idea uemokra-
WdLip w kraju białorusko-litew- Iyczna* eto. feto. tak Już się wy-

’  świochtpły, w k  wyszargały, spo­
wszedniały, spłowi ły i  wywietrza­
ły, że zgoła wszelkie straciły— zna­
czenie. Na pajęczynę rozlazły się 
już t°> wszystkie gładko utoczone

akim, zarówno temu z przed 400 
lat jak  i obecnemu. Nie trzeba dziwie 
się. A  powtóre trzeba rozumiuć. 
Zaś po trzoołb 1 głównie trzeba 
śmiało patrzyć w oczy rzeczywi­
stości i prawdzie.

Czyja Kultura, tęga i panowanie. 
J 32e li ’ z i ś  kultura uchodzić mS2e 
za pierwszy g^adus do opanowania 
kraju państwowo, to o ileż bardziej 
jeszoze, stokroć bardziej prze do

frazesy. W yziera już z pod nich 
istota rzeczy, tak niedwuznacznie, 
że cn jb a  jodynie przez grzeczność 
zim^kn się jeszcze na nią oczy

Gs. J.

ki zrezygnował za stanowiska 
członka Rady Miejskiej na mie)sce 
jego  wszedł uastępnS kandydat z 
listy Nr. l  Edmund Kowalski,

—  (z) Sekretarz Kady miejskiej 
Z dn. [ii kwietnia radny Marjan 
Daiswieki zostanie mianowany se ­
kretarzem rady miejskiej, którego 
dotychczas wcale nie było.

-  (y) Akcja amy ilkaholowa. Na 
posiedzeniu w dn. 24 b. oi. kom i­
sji II instancji do walki z alkoho­
lizmem, przewodnio; ;ący komisji 
Delegat Rządu p. W. Naczkiewiez 
omówił szeroko sprawę zwalczania 
alkoholizmu.

W  przemóweniu swem podkre­
śla. p. Delesrat konieczność współ­
pracy z odpowiednimi czynnikami 
szerszych sfer społeczeństwu

AUoję a n t y a l k o h o l o w ą  na tmenle 
lii lina .-.łożono w ręce komisarza 
rządu p. Wimbora, który ma przed­
łożyć odpowiedni ze swej strouy 
projekt.

Na po3i8'lz*niii r 02pf.tryws.no 
prośbę O idziała WjI. Zw. lawab w 
sprawie trudności jakie napotyka­
ją  inwalidzi, k iórzy  otrzymali kon-

s i ą  s t e l a ż a

Kupcy i przemysłowcy wykorzystajcie.krótki okres przedświąteczny! j 
Pamiętajcie, iż reklama j ist dźwignią bsndiu i nrzecnysłu. 'j 

Umieiętnie reaagowane ogłoszenie przynosi stokrotue zyski. 1 
Najlepsze miejsce d!a ogłoszeń obok gazet są

reklamy w autobusach i kiaach które przyjmuje 
, Biuro ogtoszeu „Pośrednik^ t .  -SCBOLA - *

W iln o , u.. W iie ń s k a  22 to le f. 867. ^
Na każdo zawezwanie telefoniczne z jiw i »ię jrzedstawiciel Fmra. 

Kosztorysy na Każde żądanie,

CZAS najwyższy
dawać ogłoszenia Świąteczne!!!

Ofłiązeuia fJ« VłnW?. I H i UR7tfęłWp-]l b ' z Pis,rav ^ 'świąteczne l  J ) }v lU t iL  i ud łruLjfdłfiluil chodzących w  Wiinie
i w całej RssczypospoUte] Polskiej nu wyjątkowa wyijodnych warunkach

przyjmuje Biuro Roktamowc
b l & l a n a  ^ ł » « i l i i 8 w s k i ® g  3 -

Garbarska 1. Teł. 82 (1 piętro).
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Czerwonego Krzyza ' oaczytai Insp. 
Hirsz. Następnie omawiane w dal­
szym ciągu poruszoną na poprzed­
nie® zebraniu 3prawę W ystaw y 
szkół powszechnych m. Wilna, któ 
ra ma się odbyć w końcu r. b‘
szkolnesrc.

—  Sprawa ronią. Narząd Polskie 
go  Towarzystwa kizowisaia wiedzy 
unndlowej i ekonomicznej w Wli 
nie poda<a do wiadomości, źe dziś 
t. j. 27 b. m. odbędzie się odczyt 
p. Stąnislawa Wańkowicza w loka­
lu klubu Techników ul. Wileńska 
Nr. 83 na temat .Sprawa rolna*. 
Początek odczytu o godz S wiecz., 
po odczycie dyskusja. Wstęp dla 
członków woiny, gośeio mile wi­
dziani

—  Odczyty o gałach trujących dla 
instruktorów Towarzystwa Obrony 
Przeciwgazowej W  piątek dn. 22 
b. m. o godz. 7 -ej w ieczorem w 
sali zakładu Parmskognosji ul. Ob* 
jazdowa 2 (róg Zakretowej) oaoę» 
dzie się dla przyszłych prelegentów 
T. O. P. 2-ci odczyt pref. Moszyń- 
skiego „Działania gazów trujących

ratownictwo*'. Wstęp wolny.
— (y) Wystawa szkół powszech­

nych m. Wilna. Organizacja wysta­
wy szkół powszeennych m. Wilna 
posuwa się ngprzód. Władze szkol­
ne poleciły wybrać z poSród 18 re­
jonów  szJsomych pc 2 komitetowych, 
którzy obejmą kierownictwo tej

a k c j i .
\V każdej z 56 szkół wileńskich 

odbędzie się wystawa danej szkoły. 
Komitetowi będą kwalifikować do 
poszczególnych działów m nące j 
powstać ogólnej w ystaw y najlepsze 
prace dziatwy szkolnej.

W  skład komitetu będą wcho­

dzili specjaliści jz poczególnych 
giup wykładanych przedmiotów.

1 —  (y) Recenzja książek DjDljoteez- 
nych. Jak dalece władze szkolne za­
interesowany się sprawą bibliotek 
szkolnych dowodzi 1 akt, że poleciły 
z każdego rejonu szkolnego wybrać 
po 2 -cń najzdolniejszych polonistów 
jako recenzentów ofiarowanych przez 
Ministerstwo książeu.

Będzie to cennym wskaźnikiem 
dla nauczycieli prowadzących b i­
blioteki szkolne. ~

— (y) Organizacja Kó* imoaziezy 
„Czerwonego Krzyż-". Na zapowie­
dzianym w prasie zebrania organi­
zacyjne®  Kós mlodz. Czerwonego 
Krzyże, w dniu 16 marca z delegat­
ką z W arszawy było tylko 3 kierów, 
szkół puwsz. ło. Wilna. Oczy wiście 
organizacja nie aoszła do skutku. 
W ładze szkolne jednek ni® rezygnu­
ją  z tego— czego dowodem jest pod­
jęta w dn, 24 marca na zebraniu 
kierowników ancja Iasp. Hirsza. W  
referacie swym  lnsp. Hirsz zazna­
cza, że celem organizacji jest 1) 
czynna miłość bliźniego, 2) rozw ój 
fizyczny i morainy, 3) braterstwo 
międzynarodowe ze specjalnera u- 
względnieniem ideologji narodowej. 
Koła te mogą istnieć w  szkołach 
obok związków harcerskich i in­
nych, n e kolidując z ich działal­
nością.

In3p. Eymontt popierając akcję 
lnsp. Hirsza, zapowiedział na dzień 
3t marca zebr aule, ra  którem nau- 
czvciels: wu udzielone będą jaknaj- 
dalej idące informacje, co oo  or­
ganizacji wyżejm ieironych kół.

—  Odczyty pr. H. Mościckiego zt«  
powiedziane na niedzielę d. 29.111 
gudz, 5 ta f  poniedziałek d. 30.III o

rmdz. 7 w. w  sali im. Sniaaeckicn 
U. S B. budzą ogromne zaintere­
sowanie w Wilnie.

B lety wcześniej do nabycia w 
księgarni W . Makowskiego, ul. Sw. 
Jana.

—  Zarząd Komiletu „Chleb dla 
głodnych dzieci* podaje do wiado­
mości czynnych członków, że do­
roczne zebranie Komitetu odbędzie 
się dnia 28 marca t. j. w  sobotę o 
godz 5-ej po poł. w &ali Delegatury 
kządu (plac Magdaleny 2).

Na porządku dziennym: 1) spra­
wozdanie Zarsjfeu, 2) Komisji Ke- 
w:~y.jii«j, 3) wybór zarządu.

—  Zobrame Wileńskiego Związku 
Bujolekarzy . W  niedzielę, dn. 29 
marca r. b. odbędzie się. w Ebbljo- 
tece Publicznej i Uniwersyteckiej 
w  Wilnie zwyczajne Ogólne Zebra- 
lie Członków Koła Wileńskiego 
Związku Bibliotekarzy Polskich, na 
którem dyr. dr. Stefan Rygiel • da 
sprawozdanie z? Zgromadzenia De­
legatów Kół w Warszawie, zaś me". 
Tadeusz Wróblewski wygłosi refe­
rat p. tyt. „O Mirona bibijottk przed 
szkodnikami orgamczDsmi i nieor- 
g*iniezn®mi°. Goście mile widziani.

- F erwsza Wileńska Kasa Oszczę­
dnościowa Intsl gencjl. Prez grono 
osób inteligencji pracujące5, przy 
poparciu odpowiednich czynników 
finansowych, została założona w 
Wilnie spółdzielnia kredytowa pod 
firmą: „Pierwsza W deńska Kesa 
Oszczędnościowo-Pożyczkowa Chrze­
ścijańskiej Inteligencji Pracującej", 
statut której został zalegalizowany 
w  Rejestrze Handlowym Sądu Okrę­
gowego w Wilnie.

Zadaniem Kasy jest zrzeszenie 
mas chrześcijańskiej inteligencji

P ie lg rzym k i d o  R zym u, B iu rc  p o 'r ó ż y  
I t a l ia ,  W a r s z a w a , M a rsza łk o w sk a  137.

R k  w P . Y  O. N r iuO jd .
B iu ro  p o d r ó ż y  Ita lja  p o d a jo  d o  -w iado­

m o ś c i o só b  zsin ti resow an ycta , iż d o  p ie l ­
g r z y m k i z d n ia  13 i r a ja  r. b . p os ia d a  w o l­
n y c h  m iejsc*  II k l . -  8 I III k i .— 90

Z a p is y  p rz y jm o w a n e  b ęd ą  d o  dn ia  18 
k w ie tn ia  r. b. i u w z g lę d n ia n e  ty lk o  p o  
w p ;a c e i i ia  I r&ty t. j .  100 z ł d la  U k l. i  
7 0  „ ł . a la  III k l.

P ien ią d ze  p r z e s y ła ć  u a le ż y  p rzez  P . K 
O, n a  ra ch u n e k  N r 10058 lu b  w p ła c a ć  do 
k a sy  b iu ra .

K osz t  o g ó ln y  p ie lg iz y m k  w y n o s i  635 
z ł. d la  II k l. i 460 z ł d la  III k l.

K ażd y  b io r ą c y  u d z ia ł wr p ie lg r z y m c e  
o trz y m a  le g ity m a c ję ,  n a  n o c y  k tó re j o s r z y - 
n a sz p o r t  u lg o w y  w cen ie  20 zł.

P. p  K o le ja r z e  p ła c ić  b ę d ą  za i i i  k l . 
400 z ł. p r z y  z a p is a c h  g ru p  s k ła d a ją c y c h  
s ię  z 10 Osób.

W  m ie s ią c u  c z e rw cu  B iu r o  p o d r ó ż y  
I ta lia  u rzą d za  w y e ie cz icę  d o  R z y m i  d la  50 
o s ó b  li  kl. w  cen ie  6b0  z ł.

W  m ie s ią cu  lip-cu. o r g a n iz u je m y  w y ­
c ie cz k ę  z 50 o s ó b  iII k i . w  ca n ie  4t>0 z ł.

W  o s ta tn ie j w y c ie c z c e  p p . S tu d e n c i 
p ła c ić  b ę d ą  420 zł

P ro s p e k ty  s z cz e g ó ło w e  i d e k la r a c je  w y ­
s y ła m y  b e z p ła tn ie  n a  żąd a n ie .

P rz e w o a n lk l (B e a d e k e r y ) d lr  p ie lg ­
r z y m ó w  w  ce n ie  3 z ł. i z o z m ó w n ik i w  c e ­
n ie  1 z ł 20 g r . n a b y ć  m o żn a  w  B iu rze  p o d ' 
r ó ż y  Ita lia .

praóuiąćSj w eeiu polepszenia je j  
dobrobytu iLaterjdcego  przez  da­
nie możności umieszczenie na pro­
cent swych oszczędność: w samych 
najdrobniejszych kwotach oraz u- 
dzlelanie taniego kredytu swym 
członkom.

—  „P ocz ek a ln ia  ii-szej k lasy * . D z iś  T e ­
a t r  P o lsk i p ow ta rza  w c z o r a js z ą  p re m je rę - 
K a w e ck ie g o , d o s k o n a łą  k o m e d jo -Ia r s ę  „ P o ­
cz e k a ln ia  I — e j k la s y * . D e k o r a c je  p o m y ­
s łu  p . H op p en a .

—  P rzedstaw ien ie  e zk o 'n e . W  n ie d z ie lę
0 g . 4 pp. d la  m ło d z ie ż y  s z k o ln e j T e a t r  
P o ls k i d a je  p o  ra z  trz< ci 1 o s ta tn i  .O g n ie m
1 M ieczem * . W  p r z y g o to w a n iu  „H a jd u - 
c .  e k “ .

—  O stoln is w y stęp y  L Sflesśrih D*i.ś i 
ju t r o  L u c y n a  M essa* o s ta tn ie  d w a  r a z y  g r a  
„O s ta tn ie g o  w a lc a * — S tra u sa . Z n a k om ita  
a r ty s tk a  Jest c o d z ie n n ie  p rzed m io tem  ow a*  
c ji  za sw ą  U roczą  p e łn ą  p o e z ji  k r e a c ję  C a­
ł y  z e s p ó ł z pp. S o m p o liń s k le m  i K o z ło w s k ą  
na c z e le  p o d o b a  e lę  b a rd z o .

—  I ueyna M essa ' w „ C z tr d s s z c e *  w 
n ie d z ie lę  p op o łu d n iu , L u c y n a  M essa l w y s t ą ­
p i p o p o łu d n iu  w n le d z ie 'ę  w „C z a r d a s z ce *  
w  T ea t ze  \V!elklm ; ja k  w ia d o m o  je s t  to  
je d n a  z n a jle p s z y c h  k r e a c ji  ta j z n a k o m ite j 
a rtys tk * .

—  i  opery . W  n ie d z ie lę  o  g. 8 w lr c z .  
d a n e  będ ą  „ P a ja c a *  (z pp. Z a n o i s k ą ,  K ru - 
g ło w sa lm  i P orfcow iczem ), łą c z n ie  z c a le  
tern, Któy p o w ió r z y  p r e m je r ę  M on iu szk ow ­
sk ą .

—  2 — g: o d cz y t  B n y a żo leń sk ieg o  w  T e ­
a tr z e  P o ls k im  O d rz y t  z o s ta n io  w y g ło s z o n y  
u  n a s  w  m o d z ie lę  d. 29 bm . o g . 12 v p o -  
łu n n le . B ł e t y e ą  do n a b y c ia  w  k a s i T e a ­
tru  P o lsk ie g o .

WYPADKI 1 KRADZIEŻE

—  P odrzutki. W  d z ie d z iń cu  d om u  N r  22: 
p r z y  u l W lw u is k le g i  z n a le z io n o  d z ie c k o  
p łc :  m ę s k ie j w  w iek u  kopo 2 iy g o d n

—  F e lic ja  Ł o b a c z e w s k a  (P iłsu d & k *egc 
31 ) k o ło  d om u  N r 5 p r z y  u l. P ia s k o w e j 
z n a la z ła  d z ie c k o  p łc i  ż e ń sk ie j w  w ielru  2. 
m ie s ię cz n y m . P od rz u tk ó w  o d e s ła n o  d o  p r z y ­
tu łk u  D z ie c ią tk o  Jezu s.

O fiary.

TE ATU I KUZTMA

—  A d m in is tra c ja  T eatru  W lelklegu k o - 
m u n ik u jo  n am  iż c e n y  b i le t ó w  z d n iem  
d z is ie js z y m  z o s ta ły  ob n iżon e .

B ez im ien n ie  d la  c h o r e j n a  ra k a  T . S , 
3  z ło t.

Redaktor
Stanisław Mackiewicz.

SFÓŁFIZiELNIA ROLNA
Kresnmrsęo Zeriązii Zieslss

Zawalnn far 1, folaf. 1-47.
z a k r e s  d z i a Ł a L N o S c i :

Z a k u p  i s p i z e d a ż  p r o d u k .  r o ln y c h .  
Sklepy detaliczne:

Uniwiraytecta l, Mickiewicza X , 
Kalwaryjska 1, Portowa 32.

W Ł A S N E  P I F , K A R M I E
sprzedażą detaliczną w sklepach.

Skład paszy
Sprzedaż detaliczna, owra, otrąb, 

siana, “ ;omy.

D o s t a w y  r z e vd o w e
P o ś r e d n ic tw o  m ię d z y  p ro d u ce n ta m i 
r o ln y m i a  in s ty tu c ja m i p a ń s tw ow em l 

w  d o s ta w ie  p ro d a k tó  t r o ln y c h .

S k ł a d y  p rzy  l e c z n i c y  k o l e j o w e j :
R ó g  ni. Targowej 1 Szkaplernej 

Telefon 4-62.

Wl-sny lafic nrzsnoicsy

i
OczeKiiiiany transport
zngrąniczn,yoh elektrycznych

Żyrandoli
se on. wych, dla pokojów ja ­

dalnych 1 sy pialnycłi
nadszedł który rolsca

$2. Szawadanc
Uh Wileńska 16 Telef. 397

po cenach niskieb i 
warunkacli dogod nycli

Tamże wielki w ybór lamp 
biurkowych, aoażurów i kloszy

NA R A T Y
do nabycia w nowootwo- 
rzonym sklepie pi*zy ulicy

Zawafnej 
■Nł t e !  3 S £

Francuz i Olszewscy
Żelazo, wszelkiego roazajn, na­
rzędzia rzemieś^ioze, okacia 
budowiane i meblowa narzę­
dziu gospodarcze, naczynia 
kuchenne aluminjowe, oraz 

gplanterję.

Pracownia kapeluszy Damsklcn

J. W i s z n i e w s k i e j
w  n o w y m  lok a lu

p ;z y  ul. M’ ckievticza l. m. 1 7 .
^ w e jś c ie  f r o n t o w e  z u l ic y  1 -sze p ię tr o )

przyjm uje obsulunki według 
moGe7i ii: jnowszych.

c 7 ,  c f l l a t a c K i

F r 0 z e s.

PRACOW NIA K RA W IE CK A 
i sklep gotowych utrań

W. Nagrodzkiego
Wileńska 23

p r z y jm u je  ob sta lu n k i z w iu 8D ych  1 
p o w ie r z o n y c h  m a te r ia łó w .

D z ia ł g o t o w y c h  u b ra ń  p o le c t :  p a lta  
w o j e n n e ,  D m ie ,  g a r n u u r y , b u rk i 
p o firózn ^  1 t. p . 1 W a r u n k i u ls u w e  1

TA N IO ŚC I y, P 0 L 3 l l T “  E L E C A N C JA I 

Yłięzienns w y r o b y  0  3  U W I A
bą g w a r a n to w a r e  i z n a czn ie  ta ń sze  od  iii?  
3 ’ ch  c e n  s k le p o w y c h  i e l g a u ck ie . K a ó le n  
w in ie n  p rz e k o n a ć  s ię  i  n a b y ć  t tk o w e  O B J -  
V I E  ^m ęskie, d a m sk ie , u c z n io w s k ie , d z ie ­
c in n e , b u ty  ch r o m o w e  i ju c h t o w e ) .  'V II  o ,  
B o n ltr a ie rs k a  10 (w e jś c ie  z  b r a m y ) te l. 496.

N A  R A  T  Y  1 i p o  c e n a c h  n 'k ich . 
S p rz e d a ż  t o w a r ó w  m a n u fa k tu r o w y c h  i s u ­

k ie n n y ch .

j .  K O B R Y N S K I
W iln o , u l. O s trob ra m sk a  3.

P o le ca  n a  m ęsk ie  k o s t ju m y : b o s to n y , k a m - 
g a rn y  1 g a r b t d iu y ; na d a m sk ie : r y p s , w e łc a  
m a tow a , g a b a r  i i~ y , je d w a b  n a  p a lta , je d -  
v a b  w  r ó ż n y c h  k o lo r a c h  i je d w a b  s u r o w y ,  
o r a z  /r e p d e s z y n y ,  f ir a n k i  dc ok l6L  1 t .p . 
W  " l e l k i e j  i l o ś c i  t o w a r y  Ż y r a r d o w s k ie  b a ­

w e łn ia n e  i ln ia n e .

1 Z a m i a j b  t T K ą j j j j
&&
&
0
l i

i

p o le c a  s ię  
zn aD y  od 
la t  w ie lu

J E G M 1 3 L

dla dzieci o ra*  osób  
wątłych i anenv.cxnych

M A G IS T R A

A. Btóreskiego
0  @ 
@  ii

R e g e s tr . M- Z . P. N r. 214.
Lahoratorjum cbeitu czce  Apteki, •' a r S * a w a  

l.]arszałL '0  »E ’:« 64, te ltd cn  13-19.
g S p rz ed a ż  w  a p te k a c h  1 s k ł .  a p te cz n . W y s t r z e g a ć  s i ę  n a s i a ó o w n i c t w a .

S  U w a g a r  w s z y s tk ie  w y r o b y  n a s z e g o  la b o r a to r ju m  są  z a o p a tr z o n e  w  iz e r w o n y  
@  p od^ jp ; „ A .  B u k ow sk i*  i tn a rk ( o c h r o n n ą : t ró jk ą t  ze  s ta ty w ą

©

O  b w  i e  s y c z e n i e .
W ł l o ń a k l s j  Izby Skarbuwcj.

Pod&jc się do -wisdomoćoi pu ­
blicznej, że Ministerstwo Skarbu 
zarządz.ło, aby pobór państwev/ego 
podatku dochodowego od uposażeń 
służbowych, emerytur i w ynagro­
dzeń za najemną pracę na oa łym  
obszarze Rzeczypospolitej był w 
miesiącu kwietniu 1925 roliu doko­
nywany w dotychczasowym, trybie, 
według skali i przepisów zawartych 
w okólniku Ministerstwa Skarbu z 
dnia 19'1 1925 r. L. DPO, 165/11. 
ogłoszonym w Nr. 2o Monitora Pol­
skiego z dnia 25/1 1925 roku.
Dnia 24 marca 1925 roku.

i a J t & ń s n B  źrddlcs zak^pul!!

O W S .h  

OTRf\B 

SIKHA 

S Ł O M Y  

K O m U Z Y N Y  

YtĘCiLA

t \ Ą K l  p s z c n r . c j

SOLI
CUKRU
SŁONINY
■SZMĄLOP
KASZ

M

R  e j  sb e |
Kresowego Związku Ziemian.

ZftW ftLNB 1 TkL 1-47
jsgmwggaBe ągahTaiasP

Usuwa bez bólu CHOLE 1NAZA NIEM0JEWSK1EG0 
Atak! w iupełnośc! ustają.

O B J A W Y : (początkowe). B ó l w  b o k a ch  i d orku  p o d s e -c o w y m  
(g d z ie  s c h o d z ą  : l ę  ż e b r a ). P o b o le w a m s  w  w ą tr o b ie . S k ło n n o ś ć  
do  o b s t r u k c ji  U r y n a  c iem n a  i m ętn a  lu b  taż b e tb a rw n a , ja k  
•woda j f jz jk  u b ło ź o n y . G ory tz  i k w as w  u s ta ch . O d b ija a ie  ga- 
z a m f. W *  "ę c la  1 D urczt-n it v k iszk a ch . B óm  z a w r o ty  g ło w y  
S iln e  z d o n e rw o w a u le - O B J A W Y : tp od cza s  a ta k ó w ). W u o U u  1 
W ątrobie s i ln y  b ó l ,  k t ó r y  s ię  r o z c h o d z i ku s t r o n ie  ty ln e j —  
pasło, k r z y ż u  i s ię g a  aż  p od  ł r c a U l ,  W z d ę c ia  b r u ic h a , r o z s a ­
d zan ie  ż e b e r  i parme m  k iszk ę  s to lc o w ą . B rak teb u  o r a z ^ b ó l  

w  J le c a c h  • i  k la t c e  p ie rs io w e j (n a  p rz e s trz a ł)  N ie k ie d y  w y ­
m ioty  ż ó łc ią  d .e s z c z e  z im n e  p o ty , ż ó łt s s z k a . 

ńuład g łó w sy : A ptekarz H fileitio jew ski 
W arszaw a :4ov>y-świat 5.

S fr z e d a ż  w e w s z y 8^ 1®!1 rkładauh a p teczn y ch  i aptekach.

EBBraSESSHZ

M m g t l  SFER OilDOWLANYCH
)  I WSZYSTKIE H A T E S JU Y  BDDOWLASfE?
^ 1 ?  d o s t a r c z a  i n a jp s w a ż n .  fa b r y k  p o l s k .  i z a g r a b ,  

o g z y s t .  w  K u n i e  c d  r? 1 d 0 4  f i r m a

DOI T/H. j .  PIOTROWSKI"
C e h y  f a b r y c z c e . O f e r t y  ż ą d a n i e .

^ W  NOWYM ŁGKAIU UL. T r OGKA 11 m. 0 .

|BDGATA w y s t a w a  s t a ł a  w z o r ó w .

P r a c o w n ia  u b io r ó w  
m ę s k ich

J. Wojciuia
\ATilno, S k o p ó w k a  C. 

P r z y jm u je  w sz e ik io  za 
m ów ieD la  w ra k res  
k r a w ie c tw a  w ch o d zą ce  

C eny u m ia rk ow a n e  
Ito b e ta  so lid n a .

Zakład r ce ch .-to k a r fk l

E BIELACZYC
W ib ik o -S te fa ń sk a  16. 

W y k o n y w u je  w sze lk ie  
o b s ta ł., m o n tu je  lo iro - 
m o b ile  i m o to r y  ora z  
rozm aite  m ły n . r o b o ty  

ł n o w e  tra n sm is je , 
W y k o n a n ie  s ta ra n n e  1 

su m ien n e .

Kilka do k.lka 
N ^ o C ir i T Y 3 1Ę C Y  

ł . t y u h  u lo k u ję  w so 
1 jn e m  p r z e d s lę b lo r  
s tw ie  h a n d low em  lu b  
p rz e m y s ło w y m  z u d z ia  
lem  p r a c y  lu b  bez. 
O fe r ty  p re s z ę  z g ła s z a ć  
d la  „ S . K. 55* d o 
A d m . „S ło w a * .

O tom  w dzier-

O kazyjnie

Krawiec w ojskow y i cywilny
L. K U L I K O W S K I

W iln o , u l, A d . M ick iew icz a  S3-A . 
P O LE C A , d u ży  .ry b d r  m a ie r ja łó w  a n g ie i- 
s ! B B  1 k r a jo w y c h , o r a -  p r z y j y  j c  w s z e l­
k ie  r o b o ty  i w ła s n y c h  i  p o w le r z o n y c n  u a -  
te r ja łó w  S p rzed a ż  m a te r ja łó w , g o to w y c h  
p a lt  ^ im ottyc .* , j e s i e Ł i ’ uh p ła s z c z y  g u ­

m o w y c h  1 g a r n itu r ó w  
Z A  G O T u W K Ę  I r  i  R A T Y ,

b a rd z o  ta n io  s p r z e d a ją  s ię : sz a fa  g a b in e ­
to w a , b iu rk o  d .b o w e ,  3  łó ż k a  a n g io is U e  
n ik lo w e  z m a te r a c a m i sp r . sz a fa  1 tu a le ta  
m a h o n io w a  p o tr ó jn iu  z  lu s tra m i. G im n az­
ja ln a  6 m . l i  c a ły  d zień .

D o k tó r  i K ob ie ta  le k a rz

6. Z e M c i lii.zo fjd łeM cz
P r z y ję c ie  » - l  1 9 -8 l f— 10 i 12— 5 C bsr. h ob iso i 
o r a z  s p e c , w o n a ry cz n e , m o c z o p łc io w e  i 

skórne.
01 . M ick ie w icz a  N r  24 (ob . h o t . „B r is to l* ).

Ogier pękaj
' W u ł i  p ra w n u k  

i r a i f  S a in t -S im o -  
a a  j e s t  do  s p r z e d a n ia  
n a  d o g o d n y c h  T aran­
k a c h  (k r e d y t  lu b  za  
mlauiL n r  k la ez  w io rz  
ch ow r.) O g lą d a ć  ( ja a  
ró w n ie ż  i p -t e m s t w o )  
m ożn a : B i i> r s t c t  10 
p. u ł S zw . K. M. P «  
r o z u m ie ć  s !ę  p iśm le n  
n i i :  G r u d iią d z , C en tr  
S zk . K a w a le ’ Jl p o r  
Z a w cd z la J k i.

Jąkanie
u su w a  '• adykala ie  z a tw  p n e z -  
■Władze Z a k ł. L e cz n . d la  ją k a -  

„  łó w .
*>. Ż Y Ł K IE W IC Z A , W a r sz a w a , C h ło d n a  22 
P ro s p e k ty  w y s y ta  e lę  t e z p ł ł t n le .  P o r a o y  
d la  ją k a łó w  vr ó w n le i  Jift g łu c h o n ie m y c h  i 
n io d o r o z w in ię ty c h )  c o d z . o d  4 — 5. H j n o -  
rar, z g ó r y  n ie  je s t  o b o w ią zk

jaw? natycnmiasf
80 d z ie s ię c in  z  zabu  
d ow a n ia m l, 25 w io r s t  
o d  W iln a . W ia d o m o ś ć ; 
H otel Ż o r ż a  p o k o j 38

P ł l f j l  V e n tz k ie g o  l - o  t 2  u s k ib o w o  
R r n n v  s p r ę ż y n o w e  V en tzk ieg o  

y  o , 7 1 9 z ę b a ch

Kultywatory

Siewniki " g g j
SiewnjRi rzu to w e  B eerra a n n a

S i e w n l k i  r ę c z n e  P L A N E T  j r .
Q ó - 4f jn iL 'i  r ę cz n o  P L A N E T  j r .  k o m b i 
J S IL .J i jK I n ow a n 0  z w y p llin c z a m i

W yp ie iaC 7e  r ę c z n o  P L A N E T  jr ,

oraz lóżiio narzędzia ogredn^zo

ZYfiMUHT NAGRODZI k - ™ ' i i ° i '

° :

Szczenię ta wy i U 
irlandzkie 

G E T T R Y *  d<
sprzedania. J a g ie l­
lo ń s k a  5 m . 7 g o c z , 
od 4—6 w.

D o  5 0 0 z ło ­
ty c h

m les ig a zu is  m oże  k a ż ­
d y  z a io b ić  ła t w o  i n ic  
o a r  y  w a j  ą e t lę  od 
s w y c h  z w y k ły c h  *a jąd . 
K ap ita łu  1 s i je c ja i . u 
m le ję tn o ś o l u ie  p o tr z e  
ba. S z c z e g ó ły  w y s y ła  
m y  n a ty c h m ia s t  p o  
• trzym an iu  1 z ło te g o  
» o t iw k ą  lu b  z n a c z k a ­
mi. A u r e b o w a ć . do
fh-m y „H a  - c o  - w u “ 
W a isz a w a , L eszu o  27.

an te lig . n iem k a  p o -  
s iad . ję z .  n lem ifię  

ki i  p o ls k i  n u s z lk u je  
m ;e ja ca  d o  d z ie c i . Z g L  
s ię  d o  B iu ra  O g ło -  
c z e l  S . Ju ta n a , Ń ie - 

m ls c k a  4 , te l. 222.

Wspólnik

ZguD, ksląż. wojsk., 
w y d . p rz e z  P . K

, m  r iu - ~  S w ięc ia n y  na
J a w orsk a  do aO ej_ T o m a sza  W n u k a ,
rana i od g o d z . 
o  4 ej pp.

2-ej zam . w N. Św ięcLtnacfc 
u n iew a żn ia  s ię .

Dr. W. Legiejko
C h o r * b y  w ow n ętrzn o . 

śp ec . p łu c  i ż o łą d k a ) 
r z y jm u ja  od  9— ił.,

S1/^— 7‘ A  “ 1- ^ lC
kiewl'ofta 2 ) m . 1. W . 
L. T , N r . 17.

Stenografii X “
nie, s z y b k o , J a k n a jd o  
k ła d u ie j ^ g w a ia n cja ) 

In s ty tm  S te n o g ra fic z ­
n y , "W a r s z a w a , M oko 
tuw ska  39 Ż ą d a j cl# 
o b s z e r n y c h  bezprftt 
n y c h  p ro s p e k tó w .

a k t  u z n a n ia  
o b y w a te ls tw a  N r, 

28112, w y d . p rzez  K c - 
m lsa r ia  R zą d u  c a  m. 
W iln o  i le g ity m a c ja ,  
w yd . p rzez  B iu ro F un 
d u sz a  B e z r o b o c ia , ne 
m. T a d eu sz a  K o n d o , 

zam . p rz y  u l. M lck ie  
w łczr  3 — 5, u n lew a ż  
a ia  etę.

n ow s k e n c e r t . z n a s e j  
f  m y  skasyjnie do 
sp r z e d a n ia , u l. S z p i­
ta lna (w  poDl. ż a w a i-  
n e j)  u  właściciela.

Letniska (u m e o l.)  
6. 5. 3  p e k  

Ja szu sy  —  s o s n . 1 is , 
rzekp In f .. S -to  J a - 
k ób6 k r 16 m . 7. W. 
K (2-  4)

•J&gub.
obv

JA D Ł O D A JN IA

K, 0. K.
W y d a j e  s d r o w e  

m ięsn o  1 ja rs k ie  G B IA --  
D Y . C a n t  od  80  g r . 

Ż A  W A L N A  1, 1-bzo 
p ię tr o .

do w ięk ­
szego

sk U p u  i pra cow n * o b u ­
w ia  w  s r ó d m h ś c lu  zr 
k a p ita łem  4 .0 00  z ł o ­

ty c h  peszukiw any. 
P ierw szeń stw u  a la  fa ­
c h o w c ó w  W ia d o m o ś ć  
w B .u rz e  O głóeiaoń- 
„P o śr y d n ik *  E. ^ o b o la  
ul. W ile ó s k a  22.

Lr karz-d ntysfa
A m e lja  GflGfORłtlRS^cj 
3z tu czn e  z ę b y  n a  z ło ­

c ie  i k a u czu k u .
R óg  p i .  N a p o le o n a  ) 
u l. B isk u p ie j N r . 1C 
n a p rzeciw  „E s p re ssu  
W ile ń s k ie g o * . '

PiA-O o  sp r z e d a n ia  
N IN O  a l ic a  Ja 

g ie lo ń s k a  3 m . 18.

2  p o k o j  &
z praw  eta k o r z y  a t-u ra  
s a lc n u  1 k u ch n i s ą  €o  
w y n a ję i ia  p r z y  ul. 
M ick ie w ic z a . W ia d .; 
w  b iu rz e  o g ło i—od  S. 
J u ta n a , N u m 'e c k a  4 : 

t e i .  222

AKUSZMKkA

W. SraiaiowEka
P rz y jm u je  od  g e d s . g- 
d o  g o d z . 19. i i lc lr le -  

w lc z a  46 m . 6 .

.“ fiiTlosTordzlu- czy te l- 
j m kćw  n&azyct p o le - 
j cu m y  8 3 -le tn ia g o  
• s ta ru sz k ń  z w y  :■ 
j szo .u  w y k sz ta łcę - 
1 n lem , ex-siem ianJ- 
j n a  z W ile ń s z c z y z -  
, n y , z ru jn o w a n e g o  

d o s z c z ę tn ie  prztJz 
■wojnę, nie m a ją c e ­
g o  k r e w n y c h  k tó rz y  
b y  m o g li bię m ai 
zaoplt k o w a ć . O fia ­
r y  d la  s ta ru sz k a  
p ie n ię żn e  ja k o  też 
u o r a n io , b ie liz n ę  i 
o b u w ie  A d m ln .

„ S L C W  A * 
p rz y jm u je  w  z w y k ­
ły ch  godz . u r z ę d o ­
w aniu

C h ora  n a  ra k a  5L 
letn ia  k o b i3 ta  oe; 
ra d n e j p o m o c y  fc s g »  
l i t o ś c iw y c h  o  p o m o c  
na p o d r ó ż  d o  W a r ­
s z a w y  g d z lo  m u si d le , 
ra to w a n ia  ż y o ia  p o d ­

d a ć  s ię  o p e r a c ji .  
O fia ry  p rz y jm u j. A d ­
m in is tra c ja  .S ło w a '*  
d la  T . S.

W ydawc* -w aastępsiwie WBpćłwlaścioieU— 81aaisław Mftokiewlcz. Redaktęr oapcwiedziainy Zenon Ławiński. Druk, J. Bajewskiego, Sawicz 8.


